
Znowu trupy  
wśród murzyńskich
demonstrantów

dają się być skuteczne, gdyH 
w  czw artek, w e wczesnych go­
dzinach rannych czasu warszaw, 
skiego w  Cleveland panow ał 
w zględny spokój.

Naser udaje się
na leczenie do ZSRR

K A IR  P A P . W  wygłoszonym  
w  środę przem ówieniu do u - 
czestników kongresu Arabskie  
go Zw iązku  Socjalistycznego, 
prezydent Naser pświadczyłŁ że 
od 2 miesięcy m a kłopoty ze 
zdrow iem . „K łopoty te  n ie  śą 
poważne, n iem nie j istn ie ją” —  
pow iedzia ł Naser. „Radziłem  
się k ilk u  lekarzy  egipskich, a 
następnie poddałem  się grun­
townem u badaniu lekarskiem u  
podczas pobytu w  Zw iązku  Ra 
dzieckim . L ekarze  radzieccy u- 
dzie lili m i pewnych rad” —  do 
dał prezydent.

Naser nie pow iedzia ł, na ja ­
ką c ierpi chorobę, n iem niej 
s tw ierdził, że pow ażnie u tru d ­
n ia  m u ona pracę. Za poradą  
lekarzy  radzieckich spędzi 2— 3 
tygodnie w  jednym  z sanato­
riów , w  którym  leczy się do­
legliwości, na ja k ie  c ierpi N a ­
ser.

Prezydent uda się do ZSRR  
w  ciągu najb liższych dni.

Sąd w Ł Orleanie
odrzucił apelację 

C l a y a  S h a w a
N O W Y  JO R K  P A P . Sąd 

O kręgow y w  N ow ym  O rleanie  
odrzucił wre w torek  apelację  
obrony am erykańskiego byznes 
mena C laya  Shawa oskarżonego 
przez prokuratora  G arriso- 
na o udział w  spisku na ży­
cie J. K ennedy’ego.

Adw okaci Shaw ’a domagali 
się, ażeby sąd okręgowy za­
niechał postępowania sądowe­
go wszczętego przez prokurato ­
ra Nowego O rleanu, Garrisona  
i  zobowiązał organa sądowe sta 
nu Lu iz jana  do ścisłego prze­
strzegania raportu  K o m is ji W ar 
rena.

Jak  wiadom o, sąd orleański 
odm ów ił wiosną ub. roku uzna 
n:a tego punktu raportu  W a r ­
rena, k tó ry  głosił, że zabójstwo  
K ennedy’ego było dziełem jed ­
nego człow ieka —  Oswalda.

Sąd uznał, że Garrison posia­
da dostateczne powody do roz­
poczęcia procesu przeciw ko  
Shaw ow i —  jak o  uczestnikowi 
zamachu, w  k tó rym  zginął Ken  
nedy.

B IA Ł A  S U K IE N K A  
L N IA N A  w  nieco staro­
świeckim  stylu, ozdobiona 
ręcznie robioną bawełnianą  
koronką. Zapięcie z przo­
du na suwak.

(C A F-P olitikens)

USA um acn ia ją  a rm ię  W ie tn a m u  P łd.

Johnson ugina się 
przed wietnamską marionetką

M O S K W A  P A P . Dziennik „P raw da” podsum owując w y­
n ik i rozm ów  w  Honolulu p rezydenta  JO H N S O N A  z m arionet­
kow ym  prezydentem  W ietnam u P łd., T H IE U  pisze, że głów­
nym  celem dyskusji była  spraw a „umocnienia południowo- 
w ietnam skich sił zbrojnych” .

Dyplomata i... haszysz
P A R Y Ż  PAP. W e w torek  po­

lic ja  grecka zatrzym ała  sekre­
tarza  konsulatu Szw ecji w  A te ­
nach —  48-letniego G ustaffso- 
na M A U R IT Z A  oskarżonego o 
nielegalny przewóz z T u rc ji do 
G rec ji 5 kg haszyszu, z którego 
część sprzedał pewnem u kup­
cowi greckiem u.

Oskarżony przyznał się do w i 
ny.

Niszczycielski
h y r a g a n

N O W Y  JO R K  P A P . Stolicę  
F ilip in , M an ilę , naw iedził w  
środę huraganowy w ia tr  tro p i­
kalny , k tó ry  spowodował du­
że straty. D w ie  osoby zostały 
zabite i w iele  rannych. H u ra ­
gan zniszczył ponad 200 do­
mów. N ajbardz ie j ucierpiała  
miejscowość A p a rr i w  północ­
nej części wyspy.

Węgorze z Balatonu
B U D A P E S Z T  P A P . Przed  

sześciu la ty  wpuszczono do Ba 
latonu po raz pierw szy nary­
bek węgorzy Do roku bieżące­
go —  16 m ilionów  sztuk.

Obecnie dokonuje się p ie rw ­
szych próbnych odłowów. Prze  
ciętna w aga węgorzy wynosi 
około 0,7 kg. Zdarzają  się rów  
nież sztuki dochodzące do pół­
tora  m etra  długości.

N O W Y  JO R K  P A P . Jak  już donosiliśmy, w  C leveland  
(Ohio) doszło we w torek  i w  środę do zamieszek w  getcie 
m urzyńskim . W ładze zm obilizow ały natychm iast policję  i 
gw ardię narodową, które p rzystąp iły  brutaln ie  do tłum ien ia  
rozruchów. Zginęło  10 osób, a 45 zostało rannych. Aresztow a­
no 51 M urzynów , w  tym  k ilk a  kobiet. Do podobnych rozru ­
chów doszło w  Cleveland \ r  lipcu 1966, k iedy to podczas 
k ilkudn iow ej strzelaniny zg inęły  4 osoby.

_______________________ L A B Y  Z A P O B IE C  dalszemu
rć zlew ow i k rw i, burm istrz m ia  
sta. M urzyn  C arl B. S TO K ES  
w yda ł decyzję o w ycofaniu z 
dzielnicy m urzyńskiej po lic ji 
oraz oddziałów gw ard ii narodo­
w ej. W ycofane siły zaję ły  po­
zycje w  sąsiednich dzielnicach, 
N atom iast do getta udało się 
około 500 działaczy m urzyń­
skich, k tórzy po konferencji ze 
Stokesem postanowili uśmie 
rzyć rozruchy. N a w o łu ją  oni 
podczas spotkań ludność, aby 
zachowała spokój. Dzie ln ica mu 
rzyńska kontrolow ana jest 
przez oddziały porządkowe zło­
żone z po licjantów  pochodzenia 
murzyńskiego. Stokes w yd a ł też 
zakaz wstępu do dzielnicy m u­
rzyńskiej b ia łym  obyw atelom .

Zastosowane przez Stokesa 
środki —  niespotykane w  do­
tychczasowej praktyce tłum ie ­
nia  buntów m urzyńskich —  w y

P R A S A  am erykańska u trzy ­
m uje, że „Johnson został poko­
nany przez m arionetkowego  
prezydenta W ietnam u Południo  
wego” . Sajgoński m arionetko­
w y parlam ent posunął się do 
tego, że „polecił” Am erykanom  
przerwać paryskie rozm owy, w  
w ypadku jeśli patrioci nie za­
przestaną w a lk i przeciw ko oku 
pantow i.

„C ó ż  m ożn a  na  to  o d p o w ie d z ie ć ”  
— p is z e  d z ie n n ik .  — „W ia d o m o  p rz e  
c ię ż , że m a r io n e tk a  je s t  m a r io n e tk ą  
i  p o ru s z a  rę k a m i w te d y ,  g d y  k to ś  
p o c ią g a  ją  za s z n u re k . T o  p rz e d ­
s ta w ia n ie  s a jg o ń s k ie g o  te a t r u  k u ­
k ie łk o w e g o  je s t  p rz e z n a c z o n e  d la  
n a iw n y c h  w id z ó w  a m e ry k a ń s k ic h ,  
k tó r y c h  w  p rz e d e d n iu  n a d c h o d z ą ­
c y c h  w y b o ró w  u s i łu je  s ię  u t w ie r ­
d z ić  w  p r z e k o n a n iu , że t o  w ła ś n ie  
W a s z y n tg o n  ch ce  p o k o ju ,  n a to m ia s t 
„ w o jo w n ic z y  S a jg o n ”  n ie  p o z w a la  
na  k o n s t r u k t y w n e  z a k o ń c z e n ie  p a ­
r y s k ie g o  s p o tk a n ia ” .

Z ostainiej chwili

n io w e g o , g e n e ra ł w o js k  re ż im o w y c h  
N g u y e n  V a n  M a n h  o ś w ia d c z y ł,  że 
p rz y c z y n a  ś m ie r c i  s z e śc iu  w y s o k ic h  
o f ic e r ó w  m a r io n e tk o w y c h  b y ła  p o ­
m y łk a  a m e ry k a ń s k ie g o  h e l ik o p te r a  
„ H U — 18” , k t ó r y  z r z u c i ł  d w ie  r a k ie ­
t y  na  b u d y n e k  s z ta b u  w o js k  r e ż i ­
m o w y c h . W ś ró d  z a b ity c h  z n a jd u je  
s ię  p u łk o w n ik  L u a n ,  d o w ó d c a  r e ż i ­
m o w e j p o l i c j i  w  S a jg o n ie . Z g in ę ło  
ró w n ie ż  t rz e c h  in n y c h  p u łk o w n ik ó w  
o ra z  m a jo r  i  k a p i ta n .  N a z w is k  p o ­
z o s ta ły c h  o f ic e r ó w  a g e n c je  n ie  p o ­
d a ją . N a s k u te k  e k s p lo z j i  c ię ż k o  
r a n n y  z o s ta ł ró w n ie ż  b u r m is t r z  S a j 
g o n u .

K o m u n ik a t  te n  n a le ż y  p r z y ją ć  ze 
s c e p ty c y z m e m , p o n ie w a ż , ja k  ju ż  
d o n o s i l iś m y , r e jo n  s z ta b u  w o js k  re  
z im o w y c h  z o s ta ł w  ty m  czas ie  o- 
s t r z e la n y  p rz e z  p a r ty z a n tó w .

Kam bodża
przeciwko

amerykańskim
prowokacjom

W A S Z Y N G T O N  P A P . W  śr<n 
dę Departam entu Stanu USA! 
oświadczył, że rząd Kambodży, 
odrzucił w yjaśnienia amerykaiS  
skie w  sprawie zatrzym ania na  
wodach te rytoria lnych  Kam bo­
dży am erykańskiej jednostki 
zaopatrzeniow ej.

Am erykański rzecznik praso-’ 
w y oświadczył, że rząd W, 
Phnom Penh w  o fic ja lne j no­
cie stw ierdził, rże obecność am e  
rykańskiej jednostki na w o­
dach Kam bodży stanowi „akt 
prow okacji”.

W  nocie jak a  została złożo-' 
na w  środę w  am erykańskim ' 
S ekretariacie  Stanu, rzą-d Kara  
bodży stw ierdza, że 12 zatrzy­
manych osób (11 Am erykanów; 
i i  W ietnam czyk) zostanie po-ł 
ciągniętych do odpowiedzialno-* 
ści zgodnie z obow iązującym i 
w  Kam bodży p raw am i.

Udane akcje
bojowników palestyńskich

A L G IE R  PAP. K om unikat opublikowany w  środę w_ A l­
gierze przez naczelne dowództwo organizacji bo jow ników  
palestyńskich „A l Assifa” in fo rm u je  o w ie lu  akcjach przepro­
wadzonych w  ostatnich dniach na terenach okupowanych  
przez agresora izraelskiego.

W  N O C Y  z 20 na 21 lipca  
jednostka 154 ugrupowania o - 
strzelała ogniem z moździerzy  
izraelski obóz w ojskow y „Chou 
a ir” . W  w yn iku  te j a kc ji znisz­
czono w ieżę kontrolną, działa  
120 m m  oraz w yelim inow ano  
z w a lk i k ilk u  żonierzy izrae l­
skich.

22 lipca bojow nicy „ A l Assi­
fa” zaatakow ali posterunek izra  
elski na południe od obozu 
„Chouair” . W  ataku ty m  użyto  
broni autom atycznej i grana­
tów. W  nocy z 22 na 23 lipca  
komandosi palestyńscy ostrze­
la li w roga w  miejscowości 
Nahoud H a k a r. Zniszczono k il 
ka zabudowań, pojazd pancer­
ny oraz m agazyn.

Podczas w szystkich tych ope­
ra c ji bojow nicy palestyńscy nie  

1 ponieśli żadnych strat.

Kokaina 
w... dessous
N O W Y  JO R K  P A P . N a  lo t­

nisku now ojorskim  policja  are  
sztowała dw ie  kobiety, któro  
zajm ow ały się przem ytem  n a r­
kotyków . Celnicy znaleźli przy, 
nich kokainę o w artości 2 mi-: 
lionów  dolarów.

Zatrzym ane kobiety zajmom 
w ały  się przem ytem  narkotyk  
ków  z Santiago (C h ile ) do USA.- 
Ten bardzo poszukiwany vr, 
Stanach Zjednoczonych tow ar, 
przew iozły  owe panie w  intyns) 
nych częściach garderoby..
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Większa troska o interes pracownika

Zmiana systemu odszkodowań
za wypadki przy pracy

W A R S Z A W A  P A P . W  środę rozpoczęła się w  W arszaw ie  
ilw ud n iow a  narada przedstaw icie li k ie row n ictw  zw iązków  
branżow ych i inspekcji pracy przy zarządach głównych zw 'ąz  
ków . Przedm iotem  obrad są uchwalone przed miesiącem roz­
porządzenia w ykonaw cze Rady M in is trów  do ustawy o św iad­
czeniach pieniężnych przysługujących w  razie  w ypadku przy  
pracy.

O T W IE R A J Ą C  obrady G łó w - 
r.y Inspektor P racy  C R Z Z  —  
H e n ryk  K O W A L S K I zw rócił 
uwagę na konieczność gruntów  
nego przeszkolenia członków  
zakładow ych kom is ji powypad  
kowych w  zakresie przepisów  
ustawy. Jest to o ty le  ważne, 
że ustalenia kom is ji będą sta­
nowić podstawę do przyznaw a­
nia pracow nikom  wysokich  
świadczeń o d szkodowa wczy ch
przysługujących z ustawy.

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :
s/s  „ S o łd e k ”  z D a n i i  p o d  b a -  

D a n i i  p o d
la s te m , 

s /s  „ G n ie z n o ”  
b a la s te m .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :
s/s „ J e d n o ś ć  R o b o tn ic z a ”  d o  

D a n i i  z w ę g le m ,
s /s  „ K o ln o ”  d o  D a n i i  z  w ę ­

g le m ,
s/s „ K ie l c e ”  d o  D a n i i  z w ę ­

g le m ,
s/s  „ B r y g a d a  M a k o w s k ie g o ”  

d o  D a n i i  z  w ę g le m .

W  P O R C IE :

W  C IĄ G U  o s ta tn ie j  d o b y  
p r z e ła d o w a n o  w  p o r c ie  p o n a d  
28,5 ty s .  to n ,  w  t y m  p o n a d  12 
ty s .  to n  w ę g la , p r a w ie  3 C00 
to n  r u d y ,  7 360 to n  s u ro w c ó w  
c h e m ic z n y c h , 2 104 to n  d re w n a  
i  4178 t o n  d r o b n ic y .  W c z o ra j 
p r z y  n a b rz e ż a c h  p o r to w y c h  
p r z e b y w a ło  p o n a d  30 s ta tk ó w , 
o  to n a ż u  p r z e k ra c z a ją c y m  83 
ty s .  to n .

n ie ,  w  k a ż d y m  p r z y p a d k u ,  z w y ją t ­
k ie m  n ie l ic z n y c h ,  o b w a r o w a n y c h  w  
u s ta w ie  w ie lo m a  z a s t rz e ż e n ia m i.

Założenie, że n ie  m a praw ie  
takich w ypadków  przy pracy, 
w  przyczynach których nie le­
żałyby uchybienia zakładu, m u­
si być przewodnią zasadą dzia. 
łan ia  kom isji powypadkowych  
i rozjemczych.

LIST Z KRAJU

„Pieiner” projektuje stocznie
f jR Z E D  N IE S P E Ł N A  R O - niem  konstrukcji statków, pro-  
• K IE M  w  Gdańsku powsta- gram uje i  pro jektu je  metody

lo  —  w  ram ach organizacji 
Zjednoczenie Przem ysłu O kręt o 
wego —  przedsiębiorstwo Pro­
jektow o -  Technologiczne Prze­
m ysłu Okrętowego „Prom or”. 
„ Prom or” w  odróżnieniu od 
Centralnego Ośrodka Konstruk­
cyjno -  Badawczego Przem ysłu  
Okrętowego za jm uje  się pro­
gram owaniem  i  projektow a-

R eferat o zadaniach zw iąz­
ków  zawodowych w zakresie  
zapew nienia praw id łow ej re a li­
zacji zasad i przepisów ustawy  
w ygłosił A lb in  M IR O Ń C Z U K .

P r e z e n tu ją c  s z c z e g ó ło w o  n o w y  sy 
s te ra , m ó w c a  w s k a z a ł na  s z c z e g ó ln ie  
w a ż n ą  z m ia n ę  w  zasa d a ch  n a b y w a ­
n ia  p r a w a  d o  ś w ia d c z e ń  za w y p a d k i  
p r z y  p ra c y .  D o ty c h c z a s  p o s z k o d o ­
w a n y  sa m  m u s ia ł d o c h o d z ić  s w o ic h  
p r a w ,  u d o w a d n ia ją c  w in ę  z a k ła d u -  
S tą d  d łu g o t r w a łe  p ro c e s y  s ą d o w e  o 
o d s z k o d o w a n ia . C o  r o k u  to c z y ło  s ię  
o k .  20 ty s .  t a k ic h  s p ra w .

W  n o w y m  s y s te m ie  s y tu a c ję  o d ­
w ró c o n o :  ś w ia d c z e n ia  p r z y s łu g u ją  
p r a c o w n ik o m  n ie ja k o  a u to m a ty c z -

Czy warto będzie wybrać się do kina?

F i l m o w y  s i e r p i e s i
W A R S Z A W A  P A P . Centra la  W yn a jm u  F ilm ów  zapowiada  

ha sierpień p rem iery  14 film ó w  fabularnych, wśród n ’ch 
jednego produkcji polskiej —  „Tab liczka  m arzenia”  reż. Z b ig ­
niew a Chm ielewskiego. A k c ja  tego utw oru toczy się w  środo­
w isku  m łodzieży licealne j —  bohaterka to k ilkunasto le tn ia  
dziew czyna, przeżyw ająca p ierw szą  miłość.
P R O D U K C JĘ  radziecką re -. 

prezen tu ją  w  repertuarze sierp 
n iow ym  dwie pozycje: f ilm  
przygodow y „Najlepszy na to -

Norweski kolos przybywa
po węgiel dia Japonii

Świnepert ii
rozpoczyna 

normalną pracą
O D D A N Y  niedaw no do eks­

p lo a tac ji zespół urządzeń do 
prze ładunku w ęgla Ś w inoport 
:—l I  rozpoczyna swą norm alną  
pracę. W łaśnie prawdopodob­
n ie  ju ż  dziś na redę portu w  
Ś w inou jściu  w p łyn ie  norw e­

s k i masowiec —  m/s „Sogne- 
f j e l l ” . S tatek ten przybyw a do 
Ś w inou jścia  po 34 tys. węgla  
n a  eksport do Japonii.

Ze w zględu na duże zanurzę  
n ie  m/s „Sognefjell” n ie  m ógł­
by  zabrać węglowego ładunku  
ze Szczecina. T a k  w ięc urzą­
dzenia Sw inoportu I I  zaczyna­
ją  dobrze służyć naszej go­
spodarce m orskiej.

Polskie campingi
nad C is ą

W  J E D N Y M  z na jbardzie j 
jwysuniętych na południe miast 
w ęgierskich —  Szegedzie, w  no 
w o budowanej dzielnicy w ypo­
czynkow ej nad Cisą, ustawiono  
idomki . campingowe produkcji 
polskie j. Ze w zględu na częste 
pow odzie dom ki zainstalowane  
n a  betonowych słupach. S pra- 
IK ia ją  one oryginalne w raże ­
n ie  i  n ie  bez ra c ji nazyw ane  
są przez miejscowych miesz­
kańców  „dom kam i na k u ­
rzy ch  łapkach”.

rze” i  „Republika szkid” —  
ekran izac ja  znanej powieści o 
losach bezdomnych dzieci w  
pierw szych latach w ładzy ra ­
dzieckiej; francuską —  trzeci 
f ilm  z serii przygód pięknej 
X V II-w ie c z n e j aw anturn icy  pt.

Angelika  i k ró !” z M ichele  
M erćier, dw a „ k rym in a ły ” —  
„Fałszywe banknoty”  i  „Testa­
m ent gangstera” z L ino  V ąn tu - 
rą oraz głośne dzieło reż. A la i-  
na Resnais „Zeszłego roku w  
M arienbadzie” ; w łoską —  barw­
na kom edia satyryczna, której 
akcja rozgryw a się w  2 000 ro­
ku „Dziesiąta  o fia ra ” reż. Elio 
Petriego z M arce llo  M astroian­
nim , U rsu lą  Andress i Elsą 
M a rtin e lli.

Z  film ó w  am erykańskich do­
ciera. wreszcie „U dręka  i eks­
taza” adaptacja głośnej powieś- 
c‘ Irv in g a  Stone’a o M ichale  
A niele  B ounarottim  w  reżyserii 
Carola Reeda; w  film ie  tym  
pestać w ielk iego a rtysty  odtwa  
rza Charlton Heston.

W jednolitych, efektownych strojach

Polska delegada udaje się 
na sofijski Festiwal

W A R S Z A W A  P A P . 268 osób liczy polska delegacja, k tóra  
uczestniczyć będzie w  I X  Św iatow ym  Festiw alu  M łodzieży  
i S tudentów w  Sofii. K ie row n ik iem  polskiej delegacji jest 
przewodniczący Zarządu Głównego Z M S  A ndrze j Ż A B IŃ S K I.

C Z Ł O N K O W IE  polskiej d e -1 
legacji otrzym ali już jedn o li­
te, lekk ie , eleganckie stroje, w  
których w ystąpią w  Sofii.

Żakie ty  i spódniczki dziew ­
cząt są w  kolorze jasno-beżo- 
w ym . garn itury  chłopców —  
nieco ciemniejsze, w  odcieniu 
popielatym . Chłopcy i dziew ­
częta nosić., będą koszule mę­
skiego kro ju : b iałą  w  delikatne ( 
prążki —  z k raw atem , lub  siat­
kową w  kolorze beżu. N a gło­
wach: chłopcy —  siatkow e ka­
pelusze, a dziewczęta —  berety.
Jednolite jest rów nież obuwie.
Uzupełnieniem  stroju są barw­
ne. w zorzyste chusty.

Efektow na całość jest dzie­
łem  szeregu zakładów  przem y­
słu odzieżowego i skórzanego: 
stroje dziew cząt przygotowała  
warszawska ..Cora” , a chłopców  
bytomskie ZP O ; koszule są pro 
dukcji łódzkie j „W ólczanki”,  
kapelusze —  fa b ry k i ze Skoczo­
w a, a obuwie —  w y tw ó rn i w  
Chełm ku.

Z i m a
nad szczytami Tatr
Z A K O P A N E  P A P . Od k ilk u  

dni w  górach padają deszcze, 
nieraz i śnieg a tem peratura  
w aha się w  granicach od m i­
nas 1 do plus 5 stopni. Z ła  po­
goda całkowicie sparaliżow ała  
w ypraw y  taternickie. Opustosza 
ły  campingi. J

V / O P O L U  z o k a z j i  22 L ip c a  
zo s ta ła  o d d a n a  d o  u ż y t k u  h a ­
la  s p o r to w a  z  w id o w n ią  ->a 
a ty s .  osób, z b u d o w a n a  ze 
s k ła d e k  m ie s z k a ń c ó w  O p o l­
s z c z y z n y . T a  sp o łe c z n a  in w e ­
s ty c ja  d z ię k i  z o b o w ią z a n io m  
d la  "u czczen ia  V  Z ja z d u  P a r t i i  
o d d a n a  zo s ta ła  d o  u ż y t k u  
p r z e d te rm in o w o .

N A  Z D J Ę C IU : o g ó ln y  w id o k  
h a l i

(C A F —O k o ń s k i)

W  G R K F iT  o d b y ła  s ię  u ro c z y s to ś ć  
w rę c z e n ia  m e d a li  „ Z a  w y b i tn e  o -  
s ią g n ię c ia  s p o r to w e ”  c z o ło w y m  p o l­
s k im  k o s z y k a r k o m . P r z e w o d n ic z ą c y  
G K K F iT  W . R e cze k  u d e k o r o w a ł 
s r e b rn y m i m e d a la m i K r y s ty n ę  L i k -  
szo, A n ie lę  M a jd ę , B a rb a rę  N o w a k  
— R o g o w s k ą , I r e n ę  S o k u ł i  J a n in ę  
W o j ta l.  B rą z o w e  m e d a le  o t r z y m a ły :  
J a d w ig a  K o rb a s iń s k a , M a r ia  Ł u c z y ń  
sk a , H a lin a  M a lis z e w s k a , M ir o s ła w a  
M ik u ls k a ,  R e n a ta  P ie rn ic z k a , E lż b ie  
ta  P ia s iń s k a  i  L u d w ik a  S z y 'm a ń ska .

P O N A D T O  w s z y s tk ie  z a w o d n ic z k i 
r e p re z e n ta c y jn e j d r u ż y n y  o t r z y m a ­
ł y  o d z n a k i „ ,1 0 0 - le c ia  s p o r tu  p o l ­
s k ie g o ” , a m e d a le  „1 0 0 -Ie c ia  s p o r tu  
p o ls k ie g o ”  p rz y z n a n e  z o s ta ły  P o l­
s k ie m u  Z w ią z k o w i K o s z y k ó w k i,  t r e ­
n e r o w i k a d ry ’ n a r o d o w e j k o b ie t  A n  
d r z e jo w i  P s t ro k o ń s k i :m u  i  d z ia ła ­
c zo m  — p re z e s o w i P Z K o s z . —  re d . 
M a r ia n o w i K o z ło w s k ie m u ,  re d . W i­
t o ld o w i  S z e re m e c ie  o ra z  T a d e u s z o ­
w i  U jm ie .

Z W Y C IĘ S T W O  G Ó R N IK A
W  S T O L IC Y  K o lu m b i i  — B o g o c ie , 

ro z p o c z ą ł s ię  m ię d z y n a r o d o w y  t u r ­
n ie j  p i łk a r s k i  „H e s a g o n a i” , w  £ ió -  
r y m  u c z e s tn ic z y  r ó w n ie ż  z d o b y w c a  
p u c h a ru  P o ls k i —  G ó r n ik  Z a b rz e . 
W  s w y m  p ie rw s z y m  s p o tk a n iu  d r u ­
ż y n a  G ó rn ik a  p o k o n a ła  ze sp ó ł „S a n  
ta  F e ”  B o g o ta  3:1 (1:0).

N O W Y  R E K O R D  Ś W IA T A  
W  R Z U C IE  D Y S K IE M

N A  M IĘ D Z Y N A R O D O W Y C H  z a w o  
d a c h  le k k o a t le ty c z n y c h  w  W e r d o h l 
L ie s e ! W e s te rm a n n  (N R F )  u s ta n o w i­
ła  r e k o rd  ś w ia ta  w  r z u c ie  d y s k ie m  
u z y s k u ją c  62.54. P o p rz e d n i r e k o rd  
n a le ż a ł d o  C h r is t in e  S p ie lb e rg  
(N R D ) i  w y n o s i ł  61,64.

A N IS IM O W  Ż E G L A R S K IM  
M IS T R Z E M  E U R O P Y

W  H E L S IN K A C H  z a k o ń c z y ły  s ię  
ż e g la rs k ie  m is t rz o s tw a  E u r o p y  w  
k la s ie  „ D r a g o n ” . T y t u ł  m is t r z o w ­
s k i  w y w a lc z y ł  re p re z e n ta n t  Z S R R  
J u r i j  A n is im o w  —  16 p k t .  D ru g ie  
i t r z e c ie  m ie js c e  z a ję l i  r e p re z e n ta n ­
c i N R D  — S c h w a rz  —  19 p k t .  i  B o ­
r o w s k i  — 20 p k t .

■ ■ ■

i  środki produkcji w  przemy­
śle okrętowym .

Do zakresu działania „Pro­
m om ” należy projektow anie  
rekonstrukcji i rozbudowy  
stoczni i zakładów  produkują­
cych wyposażenie okrętowe, 
program owanie i  projektow a­
nie budowy nowych zakładów  
przemysłu okrętowego, projek­
towanie racjonalizacji i  me­
chanizacji procesów techn: - 
gicznych, projektow anie moder 
nizac ji obiektów i  wreszcie 
projektow anie i  dostawy kom­
pleksowe stoczni na eksport.

J A K  z  t  g o  z e s ta w ie n ia  w y n ik a  
z a d a n ia  „ P r o m o r u ”  r . ie  są ła tw e ,  
ic h  r e a liz a c ja  je s t  je d n a k  k o n ie c z ­
n a . K o n k u r e n c ja  w  ś w ia to w y m  
p rz e m y ś le  o k r ę to w y m  z a o s trz a  s ię  
z k a ż d y m  r o k ie m .  N a  z a m ó w ie n ia  
m o g ą  l ic z y ć  t y l k o  te  s to c z n ie , k t ó ­
r e  p o t r a f ią  p r o d u k o w a ć  n a jn o w o -  
c z c ś n ie js z  j  s ta tk i ,  n o w o c z e s n y m i,  
p r z e m y s ło w y m i m e to d a m i,  z a p e w ­
n ia ją c y m i d o b r ą  ja k o ś ć  w y r o b u  
p r z y  s to s u n k o w o  n is k ic h  k o s z ta c h  
w y tw a r z a n ia .  W ła ś n ie  „ P r o m o r ”  
m a  p o m ó c  n a s z y m  s to c z n io m  u n o ­
w o c z e ś n ić  t e c h n ik ę  i te c h n o lo g ię  
b u d o w y  n o w o c z e s n y c h  s ta tk ó w .

C H O C  „Prom or” istnieje nie­
spełna rok, załoga tego przed­
siębiorstwa m a ju ż  na swoim  
koncie spory dorobek. Z  w aż­
niejszych zagadnień opracowy­
wanych obecnie przez inżyn ie­
rów  z „Prom oru” należy 'w y ­
m ienić studia nad rekonstruk­
cją Stoczni Gdyńskiej, projek­
towanie rozbudowy Stoczni 
Gdańskiej i  studia nad roz­
wojem  zaplecza kooperacyjne­
go przemysłu okrętowego.

M O Ż L IW O Ś Ć  ro z b u d o w y  S to c z n i 
G d y ń s k ie j  r o z p a t r u je  s ię  pod. k ą ­
te m  z w ię k s z e n ia  p o te n c ja łu  d la  b u ­
d o w y  d u ż y c h  s ta tk ó w  d o  100 ty s .  
D W T . R o z b u d o w ę  S to c z n i G d a ń ­
s k ie j  ro z w a ż a  s ię  w  a s p e k c ie  z w ię k ­
sz e n ia  m o ż liw o ś c i b u d o w y  s ta tk ó w  
r y b a c k ic h .  P r o je k t  w s tę p n y  r o z b u ­
d o w y  S to c z n i G d a ń s k ie j p r z e w id u ­
je  z a s to s o w a n ie  u n ik a ln e j  w  s k a l i  
ś w ia to w e j te c h n o lo g i i  m o n ta ż u  s ta t ­
k ó w .

J e d n ą  z  c ie k a w s z y c h  p ra c  w  d z ie ­
d z in ie  ro z b u d o w y  z a p le c z a  k o o p e ­
ra c y jn e g o  są s tu d ia  na d  in te g r a c ją  
i  in te n s y f ik a c ją  p r e fa b r y k a c j i  w y ­
p o s a ż e n ia  w n ę t r z  o k r ę to w y c h .  P r o ­
je k t  p r z e w id u je  b u d o w ę  c e n t r a l ­
n y c h  w a r s z ta tó w  w y p o s a ż e n ia  
w n ę tr z  o k rę to w  y c h ,  ja k o  z a k ła d u  
k o o p e ru ją c e g o  ze w s z y s tk im i  s to c z ­
n ia m i.

O PR ÓC Z TEG O  „ProinoP* 
pracuje również nad m oderni­
zacją niektórych procesów iech  
nologicznych, zwłaszcza nad  
projektem  m echanizacji i  auto- 
m atyzacji montażu sekcji ka­
dłuba. (k)

M agis tra la
gazu ziemnego

obejmie cały kraj
D Z IĘ K I  p r o w a d z o n y m  o d  la t  

p ra c o m  g e o lo g ic z n y m  o ra z  p o ­
w a ż n y m  in w e s ty c jo m  g ó r n i ­
c z y m  ju ż  za  k i l k a  la t  p o tę ż n a  
s ię ć  g a zu  z ie m n e g o  o b e jm ie  
c a ły  nasz k r a j .  W  1875 r o k u  
w y g a s z o n e  z o s ta n ą  c a łk o w ic ie  
p ie c e  w y tw a r z a ją c e  g a z  z  w ę ­
g la . U d z ia ł g a zu  z ie m n e g o  w  
b i la n s ie  e n e r g e ty c z n o - p a l iw o -  
w y ra  k r a ju  w z ro ś n ie  w  t y m  
cza s ie  z 3 d o  10 p r o c e n t .

R e a liz a c ja  te g o  w ie lk ie g o  za ­
m ie rz e n ia  m o ż l iw a  je s t  p rz e d e  
w s z y s tk im  d z ię k i  o d k r y c iu  w  
o s ta tn ic h  ła ta c h  z łó ż  g a zu  
z ie m n e g o  n a  P o d k a rp a c iu  o ra z  
n a  N iż u  P o ls k im  w  re jo n ie  
O s tro w a  W ie lk o p o ls k ie g o  i  
T r z e b n ic y .  Z  t y c h  d w ó c h  
o ś ro d k ó w  w y d o b y w c z y c h  p rz e  
p ro w a d z a  s ię  p o tę ż n e  m a g i­
s t r a le  g a z o c ią g o w e . B ę d z ie  s ię  
p rz e z  n ie  t ło c z y ć  s e t k i  t y s ię ­
c y  m e tr ó w  sześć, c e n n e g o  p a ­
l iw a  z a ró w n o  d la  p r z e m y s łu  
ja k  i  o d b io rc ó w  k o m u n a ln y c h .  
L ic z b a  t y c h  o s ta tn ic h  w z ro ś ­
n ie  z n ie s p e łn a  2 m il io n ó w  w  
r o k u  b ie ż ą c y m  d o  p o n a d  6 m i ­
l io n ó w  w  r o k u  1985.

O B E C N IE  p ro w a d z o n e  są 
p ra c e  n a d  u d o s tę p n ie n ie m  ga ­
zu  z ie m n e g o  z P o d k a rp a c ia -  
z a k ła d o m  p r o d u k c y jn y m  G ó r ­
n e g o  Ś lą ska .

R o z b u d o w a  m a g is t r a l i  ga zu  
z ie m n e g o  u m o ż liw i ła  r e z y g n a ­
c ję  z p o w a ż n y c h  in w e s ty c j i ,  
m . in .  z b u d o w y  p o tę ż n y c h  
g a z o k o k s o w n i w  G d a ń s k u  i  
W r o c ła w iu ,  k tó r e  k o s z to w a ć  
m ia ły  p o n a d  2 m i l i a r d y  z ło -  
s ty c h . (S o k .)
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Podwyżka podatków w USA

Dodatkowe o k ip e n la
dla przeciętoego Amerykanina

N O W Y  J O R K  P A P . Korespondent P A P , red. G ląb iń sk i p i­
sze: w  ubiegłym  tygodniu w  U S A  weszła w  życie i.staw a o 
10-procentow ej podwyżce podatków , przy  czym  owe 10 pro ­
cent oblicza się od sum y po datków  płaconych do te j pory.

W E J Ś C IE  w  życie  nowego 
podatku oznacza w ie le  dodatko  
w ych obciążeń dla  przeciętne­
go A m eryk a n in a , u trzy m u ją ­
cego się z pracy zarobkow ej. 
Szereg przedsiębiorstw  produk  
cyjnych. których  podatek ró w ­
nież został podwyższony, w y ­
ró w nu je  s tra ty  podnosząc ceny 
swych tow arów  lu b  usług. P ra  
sa donosi, że w  ciągu p ie rw ­
szego tygodnia dzia łan ia  nowej 
ustaw y, w  sam ym  ty lk o  stanie  
K a lifo rn ia  aż 25 przedsię­
biorstw  świadczących usługi 
publiczne, ia k  np. gazownie, 
elek trow n ie , te lefony itp ., pod­
niosły ceny tych  usług w  ta ­
k im  stopniu, by w  pełn i w y ­
rów nać sobie s tra ty  poniesione  
w  w yn ik u  podw yżki podatków .

Czechosłowackie
„ICt© Jest kto?*

B Ę D  A K C J A  D O K U M E N -
ÏÀ R N A  Czechosłowackiej K an  
cela rii P rasow ej (C T K ) opra­
cow ała b iografię  blisko 7000 
osób m ieszkających stale w  
CSRS i będących reprezentan­
ta m i w szystkich dziedzin, k tó ­
re  odpow iadają powyższemu  
p ytan iu . Dane opracowano no 
podstaw ie ankie ty , k tó ra  trw a ­
ła  cały  rok  i dotyczyła nazwisk, 
któ rych  w ybó r b y ł po różnych  
konsultacjach tro s k liw ie  p rzy ­
gotowany. Zapisy b iograficzne  
m a ją  fa k to g ra ficzn y  charakter, 
jedn o litą  osnowę i chronolo­
giczn ie zestawione dane. R e­
dakc ja  p u b lika c ji uw zględn iła  
w szystk ie  zm iany, k tóre  na ­
s tąp iły  w  życiu publicznym  
C S R S  od początku bieżącego 
roku . S ło w n ik  ukaże się jesie- 
n ią  1968 r.

Kongres
bliźniaków

P A R Y Ż  P A P . Przez trzy  dni 
m ieszkańcom  belg ijskie j m ie j­
scowości B a rva u x  dw oiło się w  
oczach. N iedaw no odbył się tu  
bow iem  kongres b liźn iaków , na 
k tó ry  zjechało 500 dw ojaczków  
z B elg ii, F ra n c ji, N R F , H o lan ­
d ii i  innych k ra jó w .

W  B a rvau x  —  m iasteczku l i ­
czącym  1 600 m ieszkańców  —  
ż y je , urodzonych tu . 18 dw ój acz 
ków , co stanowi św iatow y re -  
k tr d ,  jeś li się uw zględn i licz­
bę .ludności. Z  te j też o kazji 
w ładze  m ie jsk ie  postanow iły  
zorganizować w ie lk i zjazd bliź  
m a kó w , k tóry  ściągnąłby do 
B a rva u x  liczne rzesze żądnych  
sensacji turystów . N a  zjazd sta 
w iły  się b liźn iak i płci obojga  
w  w iek u  od 5 do... 70 lat. 
P odziw  tłum ów  budziło zw łasz­
cza dwóch braci z gm iny A y , 
sąsiadującej z B arvaux , podob­
nych do siebie ja k  dw ie krople  
w ody. K ażdy z nich w aży 130 
kg. ______

W Londynie

W ielki pokaz
dorobku ZSRR

W  Z W IĄ Z K U  R A D Z IE C K IM
trw a ją  przygotow ania do orga­
n izac ji jed n e j z najw iększych  
w ystaw  poza gran icam i k ra ju , 
a m ianow ic ie  w ystaw y  osiąg­
nięć gospodarki i  k u ltu ry  ZS R R  
w  h a li Earls  C ourt w  Londy­
nie. S w o ją  w ielkością i  bo­
gactw em  ekspozycji w ys taw a  
ta  zdystansuje n iem ałą  p rze ­
cież ekspozycję Z S R R  na św ia ­
to w e j w ys taw ie  w  M ontrea lu .

Sam odzielne stoiska m ieć bę­
dą w  Londynie  cen trale  h a n ­
d lu  zagranicznego, m in is te r­
s tw a  gospodarcze, A kad em ia  
N a u k  ZS R R , Państw ow y U rząd  
do spraw  W ykorzystan ia  E ner­
g ii Jądrow ej i  szereg innych  
in s ty tu c ji. Ponadto odrębne  
stoiska ilustrow ać będą7 rozw ój 
i  potencjał gospodarczy p o ­
szczególnych re p u b lik  radziec­
kich. Osobną w reszcie ekspo­
zyc ję  stanowić będzie pokaz 
dorobku ZS R R  w  5 0-le tn ie j 
h is to rii budow nictw a socja li­
stycznego. W ystaw a  w  Lon­
dyn ie  trw a ć  będzie od 6 do 
24 sierpnia.

Ponadto p rzew idu je  się p rzy ­
spieszenie w zrostu bezrobocia 
szczególnie wśród robotn ików  
przem ysłowych i pracow ników  
państwowych. U staw a o pod­
w yżce podatków  zobow iązuje  
b rw iem  rząd do zm niejszenia  
liczby pracow ników  państwo­
w ych do poziomu z czerwca  
1966 roku. Oznacza to koniecz­
ność zredukow ania 244 tys. pra  
cowników . Ekonomiści p rzew i­
d u ją , że w  w yn ik u  podw yżki 
podatków  pracę straci ogółem  
około 700 tys. osób.

Skandynawskie problemy

Dalsze rozbicie
duńskiej lewicy
PRO C E S  R O Z B IC IA  D U Ń S K IE J  L E W IC Y  stale się pogłębia; 

W  listopadzie ub. r. socjaldem okratyczny rząd prem iera  
K raaga m usiał się poddać do d ym is ji ponieważ w  popiera* 
jąc e j go Socjalistycznej P a r t ii  Ludow ej nastąp ił rozłam .

L E W E  S K R Z Y D Ł O  te j p a rtii 
utw orzy ło  odrębne ugrupow a­
nie polityczne pod nazwą L e ­
w ica  Socjalistyczna. Now e  
ugrupow anie uzyskało w  stycz­
niow ych w yborach parlam en­
tarnych 4 m andaty, w  sumie  
jednak lew ica  duńska ponio­
sła w  tych w yborach znaczne 
s traty, a rząd prze ję ła  koalic ja  
p a rtii konserw atyw no-m iesz- 
czańskićh.

8 tys. statków 
floty ZSBPa

N A  P O C Z Ą T K U  b ie ż . r o k u  h a n ­
d lo w a  f lo t a  Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o  
l i c z y ła  6 013 s ta tk ó w  o  łą c z n e j p o ­
je m n o ś c i 12 m in  486 ty s .  B R T ,
0 218 s ta t k ó w  i  981 B R T  w ię c e j  
n iż  r o k  p rz e d te m . W  s k ia d  t e j  f l o ­
t y  w c h o d z i  m . in .  183 s ta tk ó w  p a ­
s a ż e rs k ic h , 360 z b io r n ik o w c ó w  i
1 667 s ta tk ó w  d o  p rz e w o z u  ła d u n ­
k ó w  s u c h y c h  —  d r o b n ic y  i  m a ­
s ó w k i .  (b z r )

1,6 mld. dolarów w błoto

Fiasko „linii McNamary”
N O W Y  JO R K  P A P . A m e rykań sk i tygodnik „US News and 

W orld  R eport” donosi, że w  kołach w ojskow ych i politycznych  
w  W aszyngtonie rosną sprzeciw y wobec u trzym yw an ia  w  
i dalszej rozbudow y w  W ie tn a m ie  P o łudniow ym  tzw . „ lin ii 
M c N a m a ry ”.
„ L IN IA  T A  —  pisze tygod­

n ik  —  by ła  przez w ie le  m ie­
sięcy jedną z najw iększych  na-

Złodziejski rekord
P A R Y Ż  P A P . Francuskie  kro  

n ik i po licy jne  zanotow ały swoi­
sty rekord kradzieży  samocho­
dów . Otóż w  stolicy F ra n c ji 
aresztowano 3 m łodzieniaszków , 
którzy, aby dostać się z  Lyo­
nu do P aryża , sk ra d li po dro­
dze 50 samochodów. Odległość 
m iędzy Lyonem  a P aryżem  
w ynosi około 500 km , czyli co 
10 km  złodzieje zm ien ia li sa­
mochód.

In n y  „reko rd ” ustanow ili chu 
lig an i z miejscowości Chalon- 
sur-Saone. W  ciągu jedn ej no­
cy poprzecinali opony w  100 
samochodach, parku jących  na  
ulicy.

Skok m „jednego”
R Z Y M  P A P . D w a j w łoscy  

spadochroniarze w yskoczyli z 
sam olotu n ie  podejrzew ając, 
ja k  n iezw ykle  skończy się ich 
skok. Zgodnie z p lanem  w y ­
skoczyli nad m orzem  i zam ie­
rza li w ylądow ać na p laży. S il­
ny w ia tr  zniósł ich jed n ak  nad 
pobliską m iejscowość P ie tra  L i 
gure, gdzie w y lą d o w ali w prost 
na... s to likach m iejscow ej ka­
w ia rn i pod gołym  niebem . W i­
zyta niecodziennych gości „z 
nieba” w y w a r ła  ogrom ne w ra ­
żenie na jedn ym  z gości ka­
w ia rn ia n y c h , k tó ry  zem dla ł.

szych ta jem nic  w ojskow ych w  
W ietnam ie . P ow stała  ona przed 
dwom a laty  z in ic ja ty w y  
M cN am arv  i składa się z zasie­
ków  kolczastych, w ież strażn i­
czych oraz ta jnych  urządzeń  
elektronow ych. W ybudow anie  
tego systemu kosztowało astro­
nom iczną sumę 1,6 m ilia rd a  do 
larów .

W S R O D  M Ł O D Z IE Ż Y  w  T o ­
k io  z a p a n o w a ła  o s ta tn io  m o d a  
j i a  m a lo w a n ie  tw a r z y  w  k o lo ­
r o w e  s e rd u s z k a . k w i a t k i  i  
z w ie r z ą tk a .

(C A F —K y o d o )

Dziewiąty most
na Dunaju

B U D A P E S Z T  P A P . W ęgiers­
cy konstruktorzy opracow ali 
tr?y w ers je  pro jek tu  budowy  
dziew iątego mostu przez D u ­
naj w  Budapeszcie. Most ten, 
długości 450 m, konstrukc ji l i ­
now ej, łączyć będzie dzielnice  
Csepel i A lb e rtfa lv y . W krótce  
zapadnie decyzja o te rm in ie  
budowy nowego mostu.

Obecnie w  now ej p a rtii - i
L ew ica  Socjalistyczna, naraa  
sta now y rozłam . N a  czele le­
wego skrzyd ła  stoi Hanno  
R eintorf, jedna z dw u p rzy ­
wódczyń p a rtii. Po je j  stronie  
stanął rów nież deputow any do 
Io lk e tin g u  —  K a i M o ltke . N a  
czele prawego skrzyd ła  stanęli: 
m łody działacz Sigsgaard i  de­
putow ana do parlam entu  P ia  
D am .

Działacze p a rtii zarzucają  
Sigsgaardowi i  P ia  D am  m on­
tow anie  prawego skrzydła w  
L ew icy  Socjalistycznej oraż 
w prow adzanie  zam ętu w  p a rtii. 
Zarzuca się także p raw em u  

skrzyd łu  dzia łan ie  na korzyść  
ekstrem istycznych sił w  Danii,'

T a rc ia  i  rozbieżności w  L e ­
w icy  Socjalistycznej pozornie  
n iew ie le  znaczące są jedńafc 
niepokojącym  z jaw iskiem  na­
rastania rozdźw ięków  w  robot­
niczych partiach  D a n ii, co rzecz 
jasna osłabia siłę i  m ożliwości 
skutecznego dzia łan ia  p a rtii le ­
w icy  w  ty m  k ra ju .

Idealista
za 7000 dolarów

N O W Y  JO R K . Swoisty w kład  
w  tegoroczną kam panię w ybo r­
czą w  U S A  w niósł specjalista- 
e łe k try k  z Los Angeles, Jactó 
R Y A N . Zam ieścił on w  „New, 
Y o rk  T im es” specjalne ogło­
szenie, w  k tó rym  proponuje, 
aby senator M c C a rth y  zrezyg­
now ał z w łasnej kam pan ii w; 
ram ach P a r t ii  D em okratycznej 
i poparł gubernatora Rockefel­
lera  z P a r t ii  Republikańskie j* 
godząc się na objęcie stanowią  
ska dem okratycznego w icepre­
zydenta p rzy  re pub likańsk im  
prezydencie.

„Być może, nadszedł m om ent 
realistycznego idealizm u w  po­
lityce  am erykańskiej...”  —-
stw ierdza m arzycielsko pan  
Ryan. Sam  au to r propozycji 
jest na pewno idealistą i  na  
d( datek nierealistycznym . Kosz 
ty zam ieszczenia u top ijnego in -  
seratu w  znanym  dzienn iku  wy, 
niosły 7 000 dolarów.

Za le tą  tych lo ka li są o tw a r­
te  podw oje przez 24 godziny  
na dobę; ma to jednak pew ­
ną złą stronę —  nie m a k ie ­
dy sprzątać loka lu . G dy w  
czasie jednej z obław  po li­
c janci w padli do pewnego lo­
ka lu , n ie byli w  stanie niczego 
zobaczyć, bo żarów ki w  dym ie  
papierosowym  żarzyły  s i° ty l ­
ko ja k  czerwone punkciłd . W  
św ietle  potężnych, na prędce  
sprowadzonych re flek to ró w  po 
licy jn yc h , zapanowało ogólne 
zdum ienie. D z iw ili się goście 
i policjanci. N ie  ,¿Sodomie i 
G om orze” a brudom , jak ich  
pióro n ie  po tra fi opisać.

Restauratorzy tłum aczą się, 
że skąpa ilość św iatła  n ie  w y ­
n ika  z chęci oszczędzania a po 
prostu  przyspiesza naw iązyw a­

nie tzw . bezpośrednich kontak­
tów  m iędzy osobnikam i różnej 
pici, co zw iększa w  sum ie prze  
pustowość lokali.

W  ty m  m iejscu w arto  do­
dać, że B e rlin  jest jedynym

Czego nie ma 
w przewodnikach

w ie lk im  m iastem  niem iecksm, 
gdzie w  lokalach m ężczyźni 
mogą razem  tańczyć. T y m  sa­
m ym  m iasto stało się M e k ­
ką d la  hom oseksualistów. 
Od 1954 r . do dziś, ilość lo­
k a li, k tó re  w z ię li n ie ja ko  w  
pacht, w zrosła pięciokrotnie.

P O L IC J A  JES T B E Z S IL N A . 
Z nów  odw ołam  się tu  do po­

licy jnego sprawozdania: „ K e l­
nerzy w  tych  lokalach zm ie­
n ia ją  się co k ilk a  dn i, a  w ła ­
ściciele znani są ty lko  z i -  
m ion”. N a przedstaw ienie  
szczegółów te j re la c ji n ie  po­
zw ala  szacunek dla czyteln ika , 
szczególnie w  odniesieniu do 
lo k a l i . określanych jak o  „gos­
pody szybkich przekąsek sek­
sualnych”.

K n a jp y  —  jest ich ogółem  
34 tysiące (jeszcze jeden re ­
kord) w  k tó rych  dla paru  m a  
re k  am atorzy ła tw ych  zarob­
ków  gotowi są skręcić p rzy ­
byszowi k a rk , są niezniszczal­
ne. Z a raz  po zam knięciu  przez  
policję , z jaw ia  się fig u r ant 
podstaw iony przez w łaściciela  
i  z  m iejsca w szystko toczy się 
d a le j. ,

K O NŁEG
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SHIPCONTROL
— m łody ju b ila t

N A  B IU R K U  P IĘ T R Z Y  S IĘ  
S T E R T A  Z L E C E Ń . D zw onek  
telefonu.

—  Shipcontrol? —  T a k .
— Tu Morska Agencja.-
.1 ta k  ju ż  jes t od pięciu la t, 

bow iem  ty le  liczy  n iew ie lk ie  
lecz nader w ażne przedsiębior 
gtw o rzeczoznaw stwa i kontro ­
l i .  ilościow ej ładu nków  —  Ship  
¡control.
' H IS T O R IA  p o w s ta n ia  t e j  in s t y ­

t u c j i  je s t  k r ó t k a .  D o  1963 r .  s p r a w ­
d za n ie  ja k o ś c i  to w a r ó w  im p o r to w a ­
n y c h  i e k s p o r to w a n y c h  p rz e z  P o l­
s k ę  z m o n o p o liz o w a ło  P o lc a T ^ o . 
K ło p o tó w  b y ło  w ię c  s p o ro . Z d a ­
r z a ło  s ię  n ie rz a d k o ,  że je d e n  p r a ­
c o w n ik  k o n t r o lo w a ł  te n  sa m  ła d u ­
n e k  n a  z le c e n ie  a r m a to r a  i  s p e d y ­
to r a ,  a  w ię c  d w ó c h  o d r ę b n y c h  
k o n t ra h e n tó w . A  w  z a sa d z ie  p o w i­
n ie n  o n  r e p re z e n to w a ć  in te r e s y  
t y jk o  je d n e j  s t r o n y .  Z le c e ń  i u -  
m ó w  w c ią ż  p r z y b y w a ło .  W y m ia n a  
m ię d z y n a r o d o w a  r o z w i ja ła  s ię  w  
cszybkim te m p ie ,  k o n t r a h e n c i  p o r ­
t o w i p o s tu lo w a l i  z a te m  u tw o rz e n ie  
n o w e g o  p r z e d s ię b io r s tw a .  O d  k i l k u  
l a t  t r w a ł y  p ra c e  k o n s u l ta c y jn o -  
p rz y g o to w a w c z e .

T A K  W IĘ C  na mocy zarzą­
dzenia M in is tra  H a n d lu  Z a ­
granicznego powołano w  Szcze 
c in ie  1 w rześnia 1963 oddział 
bliźniaczego przedsiębiorstw a  
• — Shipcontrol. Od razu na­
s tąp ił też podział fu n k c ji m ię ­
dzy  starą i  now ą instytucją . 
P olcargo działa  zatem  na zle- 
jcenie f irm  lądow ych, a w ięc  
spedytorów  lu b  załadow ców, 
¡Shipcontrol —  m orskich czyli 
arm atorów , f ir m  ubezpieczają  
Ifcycli lu b  c zarte ru jących  s ta tki.

P racow n ik  Shipcontrol o trzy  
in u je  zlecenie. T rzeba  skontro  
Jować stan to w a ru  i jego opa­
kow anie . M rożone k ró lik i d la  
odbiorcy z W ysp K a n a ry jsk ich  
Konszą dotrzeć do Las Palm as  
w  nienaruszonym  stanie. A r ­
m a to r n ie chce ponosić odpo­
w iedzialności za n iedopatrze­
nie* załadowcy.

A sortym ent usług świadczo- 
ioych przez Shipcontrol jest 
różnorodny. P racow nicy  tego 
przedsiębiorstw a nie  ty lk o  w a  
ią ,  m ierzą  i  liczą  tow ary , ko n ­
tro lu ją  ich opakow anie, ale  
także  —  spraw dzają  stan ła ­
dow ni, k la s y fik u ją  trym ow ność  
statku , dew iację  i kom pensa­
c ję  kom pasów, oceniają stan  
‘techniczny m aszyn i urządzeń  
jednostki. S pecjaliści Shipcon 
tro i  szacują d la  a rm a to ra  przy  
datność sta tku  p rzy  w yn a jm ą  
iwan i u go na  czas w  tzw . „ti- 
gnecharter” .

'Sh ipcontro l —  to przedsię­
b io rstw o  m łode. A le  ju ż  może 
poszczycić się dużym i osiąg­
nięc iam i: z  roku  na ro k  w zra-i 
s ta  liczba  zleceń o trzy m yw a ­
nych od a rm ato ró w  k ra jo -  
iwych oraz zagranicznych. A  
©to liczby: w  1964 r . p racow ni 
jty zre a lizo w a li za ledw ie  40 
zleceń, a  trzy  la ta  później ju ż  
889. N ie  sffosób nie  w spomnieć  
też  i  o tym , że szczeciński od 
¡dział Shipcontrol m a  n a j­
m niejszy  w skaźn ik  re k la m a ­
c ji a rm ato ró w  (oczywiście, re ­
k la m a c ji uzasadnionych t j .  p a w  
stałych z w in y  p racow nika) 
¡Wśród p laców ek d z ia ła jących  
S  innych m iastach: G dańsku,

G dyn i. W ie lu  specjalistów  
szczecińskich o trzy m u je  za pra  
cę nagrody z  Funduszu T o w a ­
rzystw a Ubezpieczeń i  A seku­
ra c ji „ W a rta ” . Zresztą p racu­
ją  w  swoim  zawodzie praw ie  
po 20 la t, w ięc ju ż  nie ty lko  
k w a lifik a c je , ale także długo­
le tn ia  p ra k tyk a .

D y re k to r  szczecińskiego od­
działu  Shipcontrol p. M . Sten- 
ceł jak o  k ilkunasto le tn i m ło ­
dzian s taw ia ł pierw sze k ro k i 
w  dziedzin ie  ko n tro li i  rzeczo­
znawstw a.. Jeszcze na długo  
przed I I  w o jn ą  św iatow ą p ra ­
cował w  gdańskim  oddziale  
f irm y  kopenhaskiej „Beckm an  
and Jorgensen”. Fascynow ała  
go ta praca. I  do dziś pozo­
stał wderny z trudem  w tedy  
zdobyw anem u zaw odow i. D łu ­
goletn im  stażem pracy  leg ity ­
m u ją  się rów nież: starsi dys­
ponenci J. M arcew icz  i S. Bu­
czek, dysponent J. R y d zik , k ie  
ró w n ik  działu  dokum entac ji 
m gr S. R ych ter, k ie ro w n ik  
działu  w yko n aw stw a  portow e­
go m gr M . O rzeł. Wszyscy ob 
chodzić będą niedługo dw udzie  
stoletni jub ileusz pracy  
przedsiębiorstw ach portow ych: 
Polcargo i  Shipcontrol.

R Z A D K O  S IĘ  Z D A R Z A , by  
pracow nicy b y li „starsi” od 
swojego przedsiębiorstw a. A le  
ta k  jest w  S h ipcontrolu . Za  
k ilk a  dni insty tuc ja  ta  obcho­
dzić będzie pięciolecie pow sta­
n ia . Jest ona zatem  m łoda i 
n iew ie lk a , a le  jak że  liczą  się 
z n ią  stare i w ie lk e  f irm y  a r ­
m atorskie. (aw a)

S K L E P IK  D L A  N A S T O ­
L A T K Ó W  w  handlowym, 
centrum  Kopenhagi bez 
wystawionego w  w itrynach  
tow aru, czy chociażby na­
pisu inform ującego o rodzą 
ju  sprzedawanego tow aru, 
pobudza ciekawość prze­
chodniów sugestywnym i 
planszam i.

(C A F-S ka lsk i)

Zdrowszy i skuteczniejszy
N O W Y  orzeźw iający, odświe  

żający w zm acniający  środek 
produkują  zakłady „Je­
napharm ” w  Jenie (N R D ). Jest 
to proszek ascoffin, k tó ry  
przez dodanie w ody s ta je  się 
sm akow itym , p ien iącym  napo­
jem . Ta  nowość szczególnie 
polecana jest osobom pracu ją  
cym dużo um ysłowo, autom o- 
bilistom  i  sportowcom. Ascof­
fin  s tanowi kom binację . n a j­
w ażniejszych w ita m in  grupy  
B z w itam in ą  C i kofeiną. 
Uspokajające działanie w itam i 
ny B , k tó ra  dodatnio w p ływ a  
na system nerw ow y, uzupeł­
n ia ją  w zm acniające w łaściwoś  
ci w ita m in y  C i sm akowe —  
kofeiny. (N N T -P A P )

N A  X I I  P L E N U M  K C  P Z P R  D U Ż O  U W A G I P O Ś W IĘ ­
C O N O  D A L S Z E M U  D O S K O N A L E N IU  M E T O D  P L A N O ­
W A N IA  I  Z A R Z Ą D Z A N IA  —  O D P O W IE D N IO  DO  
Z M IA N  Z A C H O D Z Ą C Y C H  W  S T A N IE  S IŁ  W Y T W Ó R ­
C Z Y C H  I  W  S T O S U N K A C H  S P O Ł E C Z N Y C H . G E N E R A L ­
N Ą  Z A S A D Ą , O B O W IĄ Z U J Ą C Ą  J U Ż  O D  IV  Z J A Z D U  
P A R T II ,  JES T P R A W ID Ł O W E  K O J A R Z E N IE  C E N T R A L ­
N E G O  P L A N O W A N IA  W Ł A Ś C IW E G O  G O S P O D A R C E  
S O C J A L IS T Y C Z N E J  W E  W S Z Y S T K IC H  S T A D IA C H  JEJ  
R O Z W O J U  —  Z  IN IC J A T Y W Ą  P R Z E D S IĘ B IO R S T W  
I  Z J E D N O C Z E Ń . O P IE R A J Ą C Y C H  W  C O R A Z  W IĘ K S Z E J  
M IE R Z E  S W O JĄ  D Z IA Ł A L N O Ś Ć  O P O G Ł Ę B IO N Y  R A ­
C H U N E K  E K O N O M IC Z N Y .

jest na tu ra ln ie  płaca. Dlatego, 
choć bez rozgłosu, sysiem atycz 
hic doskonali się istniejące sy 
ślemy płac pod kątem  ich od­
dzia ływ ania  na podniesienie  
w ydajności pracy, jakość p ro ­
du k c ji i oszczędność m a teria ­
łów . Udane próby w  ty m  k ie ­
ru n k u  poczyniono np. przy  re  
gu la c ji płac w  hu tn ic tw ie  i 
przem yśle odlew niczym  ery  
przy  w prow adzaniu  popraw ek  
w  systemie płac górników .

L IC Z N E  Z M IA N Y  z a s z ły  w  s y ­
s te m ie  p la n o w a n ia  i  f in a n s o w a n ia  
in w e s ty c j i ,  k t ó r y  o d z n a c z a  s ię  o b e c -  
n ie  z n a c z n ie  w ię k s z ą  e la s ty c z n o ś c ią  
i  p o z o s ta w ia  d u ż e  p e le  d o  p r fp is u  
in i c ja t y w ie  p r z e d s ię b io r s tw  i  w ła d z  
te re n o w y c h .  W re s z c ie  n ie  p o z o s ta -

4̂ > K o n tak ty  p rzed m ałżeń sk ie

SPE1W1 METOEY
D O T Y C H C Z A S O W E  w prow a  

dzanie i  upowszechnianie no­
w ych , o w ie le  e fe k ty w n ie j­
szych n iż  daw n ie j m etod piano  
w ania  i  zarządzania p rzyn io ­
sło ju ż  pozytyw ne re zu lta ty  w  
postaci zwiększonego za in tere­
sowania w yn ik am i ekonom icz­
nym i przedsiębiorstw , k ie ro w ­
n ictw  zjednoczeń i zakładów , 
organów  sam orządu robotn i­
czego i  całych załóg.

R O C ZN E  I  W IE L O L E T N IE

J A K IE  są g łów ne elem enty  
dokonanych dotąd zmian?
Przede w szystkim  dąży się do 
zapew nienia ciągłości p lanowa  
nia i  stw orzenia systemu w za ­
jem n ie  pow iązanych ze sobą 
planów  perspektyw icznych, 
w ielo letn ich  i  rocznych. P lany  
5 -le tn ie  zatw ierdzone przez  
S ejm  stanowią nadal podsta­
w ow y instrum ent planow ania  
gospodarczego, ale usuwa się 
b a rie ry  m iędzy poszczególnymi 
planam i rocznym i, ustalając  
od razu  założenia na następny  
rok .

Jednocześnie w prow adzono  
w iększą  elastyczność w  plano­
w aniu , zgodnie z w ym ogam i

KURIER KULTURALNY
Z prawdziwą satysfakcją..*

. . . o d n o to w u je m y  c o ra z  b a r d z ie j  
p o p r a w ia ją c e  s ię  w a r u n k i  lo k a lo ­
w e  f i l i i  b ib l io te c z n y c h .  I c h  z m o ­
d e rn iz o w a n e , n o w o c z e ś n ie  w y p o s a ­
ż o n e  w n ę tr z a  z a c h ę c a ją  c z y te ln i ­
k ó w  d o  c z ę s ty c h  o d w ie d z in ,  n ic  
te ż  d z iw n e g o , że s te le  w z ra s ta  l i c z ­
ba w y p o ż y c z e ń . F i l i e  d y s p o n u ją  
b o g a ty m i k s ię g o z b io r a m i l ic z ą c y m i 
p r z e c ię tn ie  p o  k i lk a n a ś c ie  ty s ię c y

•—  K o w alsk i znow u bije  żonę...
—  S kąd wiesz?
—  N ie  słyszysz ja k  

gra?...
u n ich rad io  głośno

(R y s . E . M e sse r)

to m ó w , a  ta k ż e  w  w ię k s z o ś c i w y ­
p a d k ó w  c z y te ln ia m i c z a s o p is m  d ia  
d z ie c i i  d o r o s ły c h .  B ib l i o t e k i  te  
z w ła s z c z a  n a  p e r y fe r ia c h  m ia s ta  to  
c z ę s to k r o ć  je d y n e  p la c ó w k i  k u l t u ­
r a ln e ,  d la te g o  te ż  d z ia ła ln o ś ć  ic h  
n ie  o g ra n ic z a  s ię  t y l k o  d o  p o d s ta ­
w o w e j p r a c y  —  w y p o ż y c z a n ia  k s ią ­
ż e k . O d  in w e n c j i  b io b l io t e k a r z y

n y m  o s ie d lu . O n i  t o  w ła ś n ie  o r g a ­
n iz u ją  ró ż n e g o  r o d z a ju  k o ła  z a in ­
te re s o w a ń  d ia  n a jm ło d s z y c h  a t a k ­
ż e  p r o p o n u ją  w ie le  im p r e z  a r t y ­
s t y c z n y c h  d la  d o r o s ły c h  m ie s z k a ń ­
c ó w .

O S T A T N IO  d z ię k i  w s p ó łp r a c y  
T o w .  P r z y ja c ió ł  S z c z e c in a , T o w . 
M u z y c z n e g o  im .  H . W ie n ia w s k ie g o  
i  W o j .  i  M ie js k ie j  B ib l i o t e k i  P u ­
b l ic z n e j  im .  S . S ta s z ic a  w  f i l i a c h  b i 
b ł io te c z j iy c h  o d b y w a ją  s ię  s p o tk a n ia  
n a z w a n e  „ B ie s ia d a m i l i t e r a c k o - m u -  
z y c z n y m i” . T e g o  r o d z a ju  k o n c e r ty  
—  a  o d b y ło  s ię  ic h  ju ż  15 z  50 p la ­
n o w a n y c h  —  p r e z e n to w a n e  b y ły  w 
d z ie ln ic a c h  p e r y f e r y jn y c h  ta k ic h  
ja k  na  p r z y k ła d :  B e z rz e c z e , Z d r o je ,  
P o d ju c l iy ,  K i je w o ,  G u m ie ń c e , G łę ­
b o k ie ,  W ie lg o w o .  Im p r e z y  te  s p o ­
t y k a ją  s ię  z d u ż y m  z a in te re s o w a ­
n ie m . D la te g o  te ż  s ło w a  u z n a n ia  
n a ie ż ą  s ię  ic h  o r g a n iz a to ro m , k t ó ­
r z y  w y s z l i  n a p r z e c iw  p o trz e b o m  

" k u l t u r a ln y m  m ie s z k a ń c ó w  o d le g ­
ły c h  d z ie ln ic .

„Za waszą i  naszą...
. . .w o ln o ś ć ”  t a k i  t y t u ł  o t r z y m a ł 

p e łn o m e t r a ż o w y  f i l m  d o k u m e n ta l­
n y  z r e a liz o w a n y  w s p ó ln ie  p rz e z  k i ­
n e m a to g r a f ię  ra d z ie c k ą  i  p o ls k ą . 
J e g o  tw ó r c a m i  s ą : z n a n y  p o ls k i  
d o k u m e n ta l is t a  L u d w ik  P e rs k i,  m a ­
ją c y  w  s w y m  d o r o b k u  w ie le  p ra c  
ż  t e j  d z ie d z in y  o ra z  m ło d y  r a ­
d z ie c k i  re ż y s e r  L e o n id  M a c h n a c z . 
A u to r z y  f i l m u  p o d ję l i  te m a t  b ra  
t e r s tw a  b r o n i  ż o łn ie r z a  p o ls k ie g o  
i  r a d z ie c k ie g o ,  k tó r e  r o d z i ło  s ię  
1 k r z e p ło  w e  w s p ó ln ie  p r o w a d z o n e j 
w a lc e  z h i t le r o w s k im  n a je ź d ź c ą .

F i lm  „ Z a  w a c z ą  i  n a szą  w o ln o ś ć ”  
w s z e d ł na  e k r a n y  k in a  „ D e l f i n ”  
1» l i p  ca . J e g o  p r e m ie ra  o d b y ła  s ię  
r ó w n o c z e ś n ie  w e  w s z y s tk ic h  m ia ­
s ta c h  w o je w ó d z k ic h  n a sze g o  k r a ju .

P r o s ta  fo r m a  t e j  f i lm o w e j  o p o ­
w ie ś c i,  w y k o r z y s ta n ie  w ie lu  n ie ­
z n a n y c h  d o  t e j  p o r y  z d ję ć  a r c h i ­
w a ln y c h  ze z b io ró w  p a ń s tw o w y c h  
a ta k ż e  k o le k c j i  p r y w a t n y c h ,  p o ­
w o d u je ,  że z a s łu g u je  o n a  na  ja k  
n a js z e rs z ą  p o p u la r y z a c ję .  P r z e k o ­
n a n i  je s te ś m y , że f i l m  c ie s z y ć  s ię  
b ę d z ie  d u ż y m  z a in te r e s o w a n ie m  
w id z ó w , ( ru )

życia. Dotyczy to np. p roduk­
c ji eksportow ej, przem ysłu ro i 
niczo-spożywczego, czy lek k ie  
go. W  p raktyce  p lanow ania  
w draża  się w ięc w  życie zasa 
dę dostosowywania o p eratyw ­
nych planów  kw a rta ln yc h  i 
miesięcznych do określonych  
zam ówień ry n k u  w ew nętrzne ­
go i eksportu. Jest zatem  lo 
giczne, że zadania w  plan ie  
rocznym  ustalane są nieco 
m niej szczegółowo, a to z ko­
le i w iąże  się z koniecznością 
zwiększenia ro li re zerw  w  pla  
now aniu , bow iem  ty lko  przez 
stw orzenie tak ich  rezerw  (in ­
w estycyjnych, dewizow ych, su 
row cow ych) można zapewnić  
nieodzowną elastyczność w  re  
a liza c ji planów , n ie  narusza­
jąc  ich podstawowych założeń.

U D O S K O N A L O N E  K R Y T E R IA

N O W O Ś C IĄ  ostatnich la t  
jest rozszerzenie systemu w a ­
rian tó w  przy  opracow yw aniu  
różnych program ów  oraz stoso 
w an ie  analizy  i rachunku eko 
nomicznego dla w yb ran ia  n a j­
bardzie j w łaściw ych ro zw ią ­
zań. D otyczy to n ie  ty lko  bu ­
dowy p lanów  a lterna tyw nych , 
ale rów n ież —  a może przede  
w szystkim  —  program ow ania  
inw estycji, badań opłacalności 
eksportu itp .

W  coraz szerszej m ierze sto 
suje się w  naszej gospodarce 
dźw ignie i bodźce ekonom icz­
ne, o g ra n ic z a ją  dość w ydatn ie  
zakres w skaźn ików  d y re k ty w ­
nych dla  przedsiębiorstw a i 
zjednoczeń. Odnosi się to  głów  
nie do tych działów7, w  k tó ­
rych osiągnęliśmy w  zasadzie 
rów now agę m iędzy zapotrzebo 
w aniem  a podażą.

S K O R O  w s p o m n ie l iś m y  o  b o d ź ­
c a c h  e k o n o m ic z n y c h ,  t o  t r z e b a  p o ­
w ie d z ie ć , i e  i  t u t a j  s ta ie  d o s k o n a li  
s ię  k r y t e r ia  i m e to d y .  O b e c n ie  np - 
fu n d u s z  z a k ła d o w y  w  w ię k s z o ś c i 
p r z e d s ię b io r s tw  tw o r z y  s ię  w  za ­
le ż n o ś c i o d  s to p n ia  o s ią g a n ia  d y -  
t e k t y w n e j  r e n to w n o ś c i .  F u n d u s z  
p r e m io w y  p r a c o w n ik ó w  u m y s ło ­
w y c h  w  z a k ła d a c h  i  z je d n o c z e n ia c h  
z a le ż y  o d  s to p n ia  n a p ię c ia  za d a ń  
ic h  w z ro s tu  i  z ło ż o n o ś c i.  J e g o  
is to tą  je s t  o b ie k t y w n y  s y s te m  
p u n k t a c j i ,  o d n o s z ą c y  s ię  d o  o d p o ­
w ie d n io  s h ie ra r c h iz c w a n y c h  z a d a ń . 
E la s ty c z n o ś ć  te g o  n o w e g o  s y s te m «  
p r e m io w e g o ,  p o le g a ją c a  n a  z m ie n ­
n o ś c i ( i  s p e c y f ic e )  z a d a ń  s ta n o w ią ­
c y c h  p o d s ta w ę  p r e m io w a n ia  —  z d a ­
je  w  p e łn i  e g z a m in .

W P R O W A D Z O N O  T E Ż  s p e c ja ln y  
s y s te m  n a g ra d z a n ia  p r a c o w n ik ó w  
z a k ła d ó w  p r z e m y s ło w y c h  i  o r g a n i ­
z a c j i  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o  za e fe k ­
ty w n o ś ć  e k s p o r tu ;  o d r ę b n y  s y s te m  
p r e m io w a n ia  z a s to s o w a n o  ta k ż e  w  
p a ń s tw o w y c h  g o s p o d a rs tw a c h  r o l ­
n y c h .

W Z M O C N IO N A  D Y S C Y P L IN A
—  M N IE J  W S K A Ź N IK Ó W

P O D S T A W O W Y M  bodźcem  
ekonom icznym  dla robotn ików

w 'o n o  w  d a w n e j  p o s ta c i m e to d  
p la n o w a n ia  z a t r u d n ie n ia  i  f u n d u ­
s zu  p ła c .  D o  n ie d a w n a  je szcze  
w s k a ź n ik i  w  t e j  d z ie d z in ie  b y ły  
b a r d z o  r y g o r y s ty c z n e ;  te ra z  w  m ia ­
r ę  u m a c n ia n ia  s ię  d y s c y p l in y  • o d ­
c h o d z im y  o d  l im i t o w a n ia  z a t r u d ­
n ie n ia ,  p o z o s ta w ia ją c  je d n a k  - ■sy­
s te m  l im i t o w a n ia  fu n d u s z u  p ła c , 
p r z y  c z y m  w  n ie k tó r y c h  d z ia ła c h  
(n p . u s łu g i  d la  lu d n o ś c i  i  d l a - r o l ­
n ic tw a )  z n ie s io n o  i  te n  w s k a ź n ik .

Z  D R U G IE J  S T R O N Y  za­
m iast w skaźnika p rodukcji glo 
ba ln e j w prow adza się nowe  
m iern ik i zbliżone do p roduk­
c ji czystej —  dla celów b a r­
dziej w łaściwego planow ania  
zatrudnien ia  i funduszu płac.

W spom nieliśm y ty lko  o n ie ­
k tó rych  generalnych sprawach  
z dziedziny m etod zarządzania  
i p lanow ania . Doświadczenia  
m ów ią, że idziem y w e w łaści­
w y m  k ie ru n k u , podnoszącym  
efektyw ność naszego gospoda­
row ania .

T A D E U S Z  S A P O C IŃ S K I

N A J M O D N IE J S Z E  san­
d a łk i na w ieczorowe oka­
zje. Ic h  ozdobą są p lasti­
kowe białe cekiny, takie  
same, ja k ie  w  postaci k lip  
sów nosi się w  uszach. .

(Ć A F -P o litik en s )

M o ty w y  m a łżeń s tw  ^  S tatystyka ro zw o d ó w

Miłość czy interes?
N A U K I S O C JO L O G IC Z N E  W  Z S R R  N A L E Ż Ą  do stosunko­

w o now ych dziedzin. T y m  w iększe  zainteresow anie budzą u k a ­
zu jące  się ostatnio prace naukow e, w ype łn ia jące  lukę  w  ra ­
dzieckich naukach społecznych. Jedną z nich jest w ydana w  
ubieg łym  roku  książka A . Charczew a „M ałżeństw o i rodzina  
w  Z S R R ”. A u to r zebrał w iele  m ateria łu  faktograficznego, p rze j 
rż a ł a rch iw a, zgrom adził w y n ik i ankie t, sięgnął d la  porów na­
n ia  do s tatystyk innych k ra jó w .

O T O  najciekaw sze zestaw ie­
n ia  i obserw acje A . Charcze­
wa,. dotyczące m ałżeństw  i  roz 
w ad ów w  ZS R R .

L IC Z B Y  I  M O T Y W Y

CO R O K U  w  ZS R R  zaw iera  
się 2 m iliony  m ałżeństw , przy  
czym  na jw ięce j w  styczniu—  
-  lu ty m  i  listopadzie— grudniu. 
W 'c ią g u  roku, na każde 10 ty  
sięcy m ieszkańców wchodzi W 
zw iązk i m ałżeńskie: w e F ra n -  

—  71 par, w  Polsce —  72, 
„  U S A  —  87, w  N R D  —  97, 
w  Japonii —  98. W  Z w iązk u  
R adzieckim  zaw iera  m ałżeń­
stw a przeciętn ie  87 par, przy  
czym  istn ie ją  poważne różn i­
ce ilościowe w  ujęciu  regio­
na ln ym  —  od 80 m ałżeństw  
rocznie w  repub likach  na d ­
ba łtyck ich , do 130 na K a m ­
czatce. T a k ą  rozpiętość na le ­
ży tłum aczyć energicznym  za­
gospodarowyw aniem  regionów  
Dalekiego Wschodu, gdzie osie 
d la ją  się przew ażnie ludzie  w  
m łodvm  w ieku .

J E Ś L I ID Z IE  o m otyw y  za­
w ieranych  m ałżeństw , autor 
przytacza tu w y n ik i ankie ty , 
przeprowadzonej w  len ingradz  
kich urzędach stanu c yw ilne ­
go. 500 parom  nowożeńców z 
różnych środowisk zadano na­
stępujące pytanie: „Co, w a ­
szym zdaniem , jest g łów nym  
w aru n k iem  trw ałego  i  szczęśli 
wego m ałżeństw a?” Oto re zu l­
ta ty : 76,2 procenta an kie to w a­

nych uw aża za g łów ny w a ru ­
nek trw a łego  i szczęśliwego 
m ałżeństw a m iłość —  lu b  m i­
łość w  połączeniu z wspólno­
tą  poglądów, zaufan iem , szcze 
rością, p rzy ja źn ią ; 12;2 procenta
—  rów noupraw n ien ie  i  w za ­
jem ne poszanowanie; 4 pro ­
cent —  miłość i w ygody m iesz 
kanio w e; 1,6 procenta —  m i­
łość i  dobrobyt; 0,6 procenta —  
posiadanie daieci; 0,2 procenta
—  realne  poglądy na życie; 
4,2 procenta n ie  udzie liło  od 
pow iedzi.

R Ó Ż N IC A  W IE K U  n o w o że ń c ó w  
w  Z S R R  n i«  p rz e k ra c z a  z  re g u ły  
C la t . P rze s z ło  2/3 z a w ie ra n y c h  
m a łż e ń s tw  s ta n o w ią  p a ry  z ró ż n i­
cą w ie k u  n ie  p rz e k ra c z a ją c ą  3 la t .  
C ie k a w e  z ja w is k o  o b s e rw u je  się  w  
re p u b lik a c h  ś ro d k o w o a z ja ty c k ic h , 
g d zie  d a w n ie j z re g u ły  w y d a w a n o  
za m ą ż  d z ie w c z ę ta  n ie p e łn o le tn ie . 
Jeszcze w  1937 ro k u  35 p ro c e n t  
d z ie w c z ą t w y c h o d z ił«  ta m  za m ąż  
w  w ie k u  p o n iż e j 18 la t .  O b e cn ie  
o d s e te k  te n  z m n ie js z y ł się t r z y ­
k r o tn ie  —  do  12,8 p ro c e n ta  i  n a d a l 
w y k a z u je  te n d e n c je  s p a d k o w e .

Z N A J O M O Ś C I I  R O Z W O D Y

W C Z A S Y , sanatoria, cam pin­
gi co roku  przyc iągają  ludzi 
z różnych k rańców  k ra ju . Je­
śli dodać do tego m ożliwości 
nowoczesnego transportu  i  ko 
m u n ika c ji, stanie się zrozum ia  
łe , ja k  bardzo rozszerzyły  się 
m ożliwości przedm ałżeńskich  
kontaktów  m łodych ludzi. A  
oto w y n ik i an kie ty , m ówiące  
o tym , gdzie poznali się lu ­
dzie stojący na ślubnym  ko ­
biercu; 27,2 procenta —  w  k lu  
bie, teatrze, na lodow isku, na  
zabaw ie i  innych tego rodza­
ju  im prezach gdzie spędza 
m łodzież w o lny  czas; 21 pro ­
cent —  w  p racy; 17,5 procenta
—  na uczeln iach; 9 procent —  
znało się od dziecka; 5,7 p ro ­
centa —  na p ry w a tk a ch ; 5,2 
procenta —  przez wspólnych  
znajom ych; 5 procent —  na  
wczasach i u rlopach; 3,8 —  w  
tra m w aju , pociągu, szpitalu, b i 
bliotece; 1,6 —  na  u licy ; 0,7 —  
w  in ternac ie. P raw ie  połowa  
m ałżeństw  by ła  re zu lta tem  zna 
jom ości n ie  zw iązanych zę 
w spólnym  m iejscem  zam iesz­
kania, p racy  lu b  nauki.

U Ł A T W IO N E  m o ż liw o ś c i k o n ta k ­
tó w  s p rz y ja ją  n ie  t y lk o  le p sze m u  
d o b o ro w i p a r , a le  te ż  p o śre d n io  
p rz y c z y n ia ją  się  do  d e c y z j i o ro z ­
w o d z ie . A le  lic z b a  w zg lę d n a  ro z w o ­
d ó w  w  Z S R R  je s t u m ia rk o w a n a .  
W  ro k u  1964 w  c a ły m  Z w ią z k u

R a d z ie c k im  p r z y p a d a ło  n a  10 t y ­
s ię c y  m ie s z k a ń c ó w  15 ro z w o d ó w , 
c z y l i  1 ro z w ó d  na  5— 6 m a łż e ń s tw , 
p o d c z a s  g d y  w  U S A  je d e n  ro z w ó d  
p r z y p a d a ł na  4 m a łż e ń s tw a . (W  P o l­
sce  je d e n  ro z w ó d  p r z y p a d a ł w  t y m  
cz a s ie  n a  11— 12 m a łż e ń s tw ) .

P R Z Y C Z Y N Y  R O Z W O D Ó W  
S Ą  R Ó ŻN E . A nk ietow ane ko­
b ie ty  podaw ały następujące  
m otyw y: 29,2 procenta —  p i­
jaństw o m ęża; 15 —  zdradę  
wierności m a łżeńskie j; 12,4 —  
zan ik  poprzednich uczuć do 
męża; 9 —  niezgodność cha­
ra k te ró w ; 3 —  skazanie m ę­
ża w yrok iem  sądow ym ; 1,4 —  
m iłość do innego m ężczyzny; 
1 —  brak  satysfakc ji p łc iow ej; 
2,4 —  inne przyczyny (bez- 
azietność, niechęć m ęża do po 
siadania dzieci, nie uzasadniona  
zazdrość m ęża itp.). M ężczyźni 
z kolei podaw ali następujące  
powody: 30,5 procenta —  nie­
zgodność charakterów ; 24,5 —  
u tra tę  poprzednich uczuć; 15,5
—  zdradę żony; 12,3 —  m iłość  
do innej kobiety; 7 —  zły sto­
sunek żony; 2,5 —  k łó tn ie  z 
teściową; 2,5 —  bezdzietność; 
2,2 —  bra k  satysfakc ji p łcio­
w e j; 17 —  nie uspraw ied liw io  
ną zazdrość żony i  1,3 —  in ­
ne przyczyny.

A  W IĘ C  pod każdą szero­
kością geograficzną ludzie są 
po prostu ludźm i. Is tn ie ją  je d ­
n a k  pewne różnice w  świado­
mości i m otyw ach, ja k im i k ie ­
ru ją  się ludzie  w  podejm ow a­
n iu  takich czy innych  decyzji
—  i  to w łaśnie odzwierciecfla- 
ją  podane w  książce liczby.

(ku l)

Powietrze 
drąży skały
P R O D U K C JĘ  nowego typu  

w ierta re k  pneum atycznych, 
k tó re  oznaczono k rypton im em  
„W U P -22 ”, podjęła  F a bryka  
Sprzętu i N arzędzi G órniczych  
im . K . Świerczewskiego w  K a ­
towicach. Służą one do w ie r ­
cenia tak  zw anych o tw orów  
strzałow ych w  różnych ska­
łach, rudach i  innych  kopali­
nach, a n aw et w  betonie.

„W U P -22” pracu je  za pomo­
cą specjalnej konstrukc ji na ­
rzędzi —  w ie rte ł udarow ych. 
Ponadto m a specjalne u rzą ­
dzenia, służące do usuwania  
z otworu zw ierc in  („w ió rów ”) 
za pomocą w ody. P rzy  w ie r ­
ceniu o tw orów  poziom ych lub  
pochyłych w ie rta rk ę  ustawia  
się na specjalnej podporze  
pneum atycznej.

„W U P -22” pracu je  pow ie­
trzem  sprężonym  o ciśnieniu  
ao 4, 5 a tm osfer, (km )

W  pracowniach naszych uczonych

Niskie temperatury 
w leczeniu oczu

PRO F. D R  M E D . T A ­
D E U S Z  K R W A W IC Z  

k ie ru jąc y  ju ż  od 20 la t K a  
ted rą  i  K lin ik ą  O kulis tycz  
ną A kad em ii M edycznej w  
L u b lin ie  —  jest tw órcą  
słynnej m etody usuw ania  
zaćm y p rzy  zastosowaniu  
n isk ie j tem pera tu ry . K r io -  
eks trakc ja  jest dziś stoso­
w ana w  w ie lu  ośrodkach  
operacyjnych w  k ra ju  i za 
granicą.

Zw ró ciliśm y  się do prof. 
dr T . K rw a w ic z a  z prośbą  
o k ró tk ą  in fo rm ację  na  
ten  tem at.

—  P a n ie  P r o fe s o rz e  —  A k a ­
d e m ia  M e d y c z n a  w  L u b l in ie ,  
p o c z ą tk o w o  ja k o  W y d z ia ł  L e ­
k a r s k i  U n iw e r s y te tu  im .  M a ­
r i i  C u r ie - S k ło d o w s k ie j  o b c h o ­
d z ić  b ę d z ie  n ie z a d łu g o  2 5 - le -  
c ie  sw e g o  is tn ie n ia ,  a  z n ią  
i  K l i n i k a  O k u lis ty c z n a .  J e s t 
P a n  t u  o d  p ie rw s z e j c h w i l i  
j e j  p o w s ta n ia .  C zy  z e c h c ia ł­
b y  P a n  n a m  p o w ie d z ie ć  ja k ie  
d r o g i  p r z y w io d ły  P a n a  d o  
L u b l in a ?

—  P r z y s z e d łe m  tu  ja k o  le ­
k a r z  s z p ita la  w o js k o w e g o .  G d y  
p o w o ła n o  d o  ż y c ia  U n iw e r s y ­
t e t  L u b e ls k i  — a w  n im  W y ­
d z ia ł  L e k a r s k i  z o s ta łe m  p o  
u k o ń c z e n iu  d z ia ła ń  w o je n ­
n y c h ,  ja k o  b y ł y  a s y s te n t K l i ­
n i k i  L w o w s k ie j ,  z d e m o b il iz o ­
w a n y  d o  p r a c y  w  n o w o  u t w o ­
r z o n y m  U n iw e r s y te c ie .  I  t a k  
z o s ta łe m  lu b l in ia n in e m .

—  K ie r u je  P a n  P r o fe s o r  k a ­
te d r ą  i  K l i n i k ą  O k u lis ty c z n ą  
■w L u b l in ie  j u ż  20 la t .  W  ty m  
cza s ie  K l i n i k a  z y s k a ła  Sob ie  
s ła w ę  n ie  t y l k o  w  k r a ju ,  a le  
i  n a  ś w ie c ie .  J a k  d z iś  w y g lą ­
d a  j e j  d z ia ła ln o ś ć ?

Komunikac ja
ze Świętym Mikołajem

P O C Z T A  F IŃ S K A  zapo­
w iedzia ła , że . przed św iętam i 
Bożego Narodzen ia  dzieci będą 
m ogły kom unikow ać się ze 
Ś w ię ty m  M ik o ła je m . Podano je  
go adres: K o rv a tu n tu ri. Lap lan  
dia. D zieci będą o trzym yw ały  
darm o p iękn ie  ilustrow aną od 
powiedź, a za odpow iednią opla  
tą  z góry —  różne podarki.

„P R A C O W A Ł E M  W  P R Z E D ­
S IĘ B IO R S T W IE  przez półtora  
roku , jak o  robotn ik  transpor­
tow y. N astąpiło  pewne niepo­
rozum ienie, w  w yn ik u  którego  
otrzym ałem  w ypowiedzen ie. 
Poszedłem po opinię, żeby móc 
się starać o now ą pracę. No, to 
pow ypisyw ali m i tam  tak ie  
rzeczy, że w styd  tę opinię ko ­
m u ko lw iek  pokazać. Prosiłem  
o zm ianę opinii, ale n ie  chcie­
li. W y d a li m i św7iadcctw o p ra ­
cy, że to n ib y  w ystarczy  p rzy  
staraniach o nowe zajęcie. 
G dzieko lw iek  jedn ak  idę w  
spraw ie pracy , żąd ają  op in ii”.

J A K  P O M O C  C Z Ł O W IE K O ­
W I,  k tó ry  zw rócił się do re ­
d a kc ji z taką  sprawą? W  za­
k ładzie  u w aża ją, że opinia zo­
s tała  s form ułow ana zgodnie z 
praw dą i zm ienić je j n ie  m oż­
na. O dw ołan ie  do jednostki 
nadrzędnej n ie  pomogło. A  
człow iek s tara się o pracę. R o ­
b o tn ik  transportow y to ani 
stanowisko k ierow nicze, ani 
m a teria ln ie  odpow iedzialne —  
opinia n ie  jes t w ięc  p rzy  p rz y j­
m ow aniu  go do pracy potrzeb-

Człowiek i praca

p s  c a  i m u ?
na. W ystarczy  świadectw o o 
tym , gdzie, k ied y  i  ja k ą  pracę  
w ykonyw ał.

Zgodnie z naszą radą czy­
te ln ik  udał się do przedsię­
b io rstw  poszukujących p ra ­
cowników , zaopatrzony w  
św iadectw o pracy. N iestety , 
wszędzie, gdzie się zgłosił, s ły ­
szał: „Bez op in ii n ie  p rz y jm u ­
je m y ”. I  odchodził z niczym .

Po co ta k  uparcie  żądano  
opinii?

Żeby w yjaśn ić  tę  zagadkę, 
przeprow adziliśm y rozm ow y z 
k ie ro w n ik a m i w yd z ia łó w  kadr  
k ilk u  przedsiębiorstw . N a  py ­
tan ie  —  dlaczego? —  odpow ia­
da li: bo ta k i jest zw yczaj. 
Z w ycza j —  uzu p e łn ijm y  —  nie  
poparty  żadnym i przepisam i.

O bow iązu jące  rozporządzenia o 
um ow ie  o pracę robotn ików  
p rze w id u ją  ty lk o  w ysta w ia n ie  
im  św iadectw a pracy.

Z A R Z Ą D Z E N IE  p re z e s a  R a d y  M i ­
n is t r ó w  z 1962 r .  k a ż e  z a k ła d o m  
p r a c y  ż ą d a ć  o p in i i  z p o p rz e d n ie g o  
m ie js c a  o d  k a n d y d a tó w  n a  s ta n o ­
w is k a  k ie r o w n ic z e  i  z w ią z a n e  z m a ­
te r ia ln ą  o d p o w ie d z ia ln o ś c ią  i  n ie  
p o z w a la  z a t r u d n ia ć  n a  t y c h  s ta n o ­
w is k a c h  o s ó b , k tó r e  n ie  m o g ą  s ię  
o k a z a ć  o d p o w ie d n ią  o p in ią .

A L E  W R Ó Ć M Y  do spraw y  
autora  lis tu . Po co w ięc  żąda  
się od ta k ic h  ja k  on opinii?
Zagadnięci o n ią  kadrow cy  
różnie m o ty w o w ali p rzestrze­
ganie „zw ycza ju” : Bo chce­
m y  w iedzieć kogo p rz y jm u je ­
m y; w yd a jem y  ludziom  kosz­
tow ną  odzież ochronną, a są

tacy, k tórzy  ją  sprzedają na  
bazarze i  w ięcej się n ie  poka­
zu ją. Szukaj w ia tru  w  polu...

To  by łb y  argum ent, gdyby  
n ie  to, że wszyscy ci, k tó rzy  
sprzedali służbowe bu ty  i spod­
n ie  na bazarze, p rzed staw ili 
przedtem  opinie o sobie. I  chy­
ba nie najgorsze, skoro im  tę 
państwową odzież na p iękne  
oczy wydano!

A  w ięc żądanie op in ii n ie  
ustrzegło przedsiębiorstw a  
przed s tratą . I  n ic  dziwnego, 
większość w ystaw ianych  op i­
n ii  to zdaw kow e pisem ka, n ie  
zaw ierające  istotnych, charak­
teryzu jących danego pracow n i­
k a  m om entów.

J A S N E , że  p r a c o w n ik  p r z y jm o ­
w a n y  n a  s ta n o w is k o  k ie r o w n ic z e

lu b  z w ią z a n e  z m a te r ia ln ą  o d p o ­
w ie d z ia ln o ś c ią  m u s i m ie ć , p o z a  w y ­
m a g a n y m i k w a l i f i k a c ja m i  z a w o d o ­
w y m i ,  r ó w n ie ż  w ie le  c e c h , p re d e s ­
ty n u ją c y c h  go  d o  p o w ie r z e n ia  m u  
k ie r o w a n ia  lu d ź m i,  c z y  te ż  o d p o ­
w ie d z ia ln o ś c i za m a ją t e k  s p o łe c z ­
n y .  O t y c h  c e c h a c h  t r u d n o  d o w ie ­
d z ie ć  s ię  ze ś w ia d e c tw  s z k o ln y c h ,  
z  z a ś w ia d c z e ń  o  p r a k ty c e  z a w o d o ­
w e j .  O n ic h  p o w in n a  b y ć  m o w a  
w  o p in i i .  W  o p in i i ,  o p r a c o w a n e j na  
p o d s ta w ie  f a k tó w  i  d o k u m e n tó w .  
W  o p in i i ,  k t ó r a  b y ła b y  n ie  o d b i­
c ie m  s y m p a t i i  c z y  a n t y p a t i i  o p i ­
n iu ją c e g o  d la  o p in io w a n e g o ,  a le  
w y n ik ie m  s o l id n e j  a n a l iz y  p r a c y  
te g o  o s ta tn ie g o .

Z U P E Ł N IE  IN A C Z E J  przed­
s taw ia  się spraw a, gdy p ra ­
cow n ika  p rz y jm u je  się na sze­
regow e stanowisko.

P R Z Y  O K A Z J I rozm ów  na  
powyższe tem aty  okazało się, 
że n iek tó rzy  kadrow cy nie  
w iedzą, a może zapom nieli, że 
opinię m ożna w ydaw ać p ra ­
cow n ikow i ty lko  do jego rąk  
i  ty lko  na jego żądanie. I  w y ­
łączn ie  tą  drogą —  przez za in ­
teresowanego —  opinia może 
dotrzeć do zakładu, w  k tó rym  
sta ra  się on o pracę.

H A L IN A  A G A T O W IC Z

—  O d  1955 r o k u ,  k ie d y  t o  
o t r z y m a l iś m y  n o w y  b u d y n e k ,  
z a z n a c z a  s ię  z n a c z n e  o ż y w ie ­
n ie  d z ia ła ln o ś c i K l i n i k i  za ­
r ó w n o  w  d z ie d z in ie  le c z n ic ­
tw a ,  j a k  i  p r a c y  d y d a k ty c z ­
n e j  i  n a u k o w e j .  Ł ą c z n a  l ic z b a  
łó ż e k  n a  o d d z ia ła c h  m ę s k im  
i  d z ie c ię c y m  w z ro s ła  d o  105. 
K a ż d y  o d d z ia ł  o t z r y m a ł  k o m ­
p le tn ą  a p a r a tu r ę  d o  b a d a ń , 
a o d d z ia ł c h i r u r g i i  z  t r z e m a  
s a la m i o p e r a c y jn y m i  i  d o b r y m  
w y p o s a ż e n ie m  z a p e w n i ł  o d p o ­
w ie d n ie  w a r u n k i  d ia  s p r a w ­
n e j  o r g a n iz a c j i  te g o  t y p u  le ­
c z e n ia . P o w s ta ły  o b o k  d a w ­
n y c h  n o w e  p r a c o w n ie .  K r ó t ­
k o  m ó w ią c ,  K l i n i k a  z o s ta ła  
w y p o s a ż o n a  w e  w s z y s tk ie  p o ­
t r z e b n e  e le m e n ty ,  k tó r e  w i ­
n ie n  p o s ia d a ć  n o w o c z e s n y  za ­
k ła d  n a u k o w y .

— N a d  ja k i m i  z a g a d n ie n ia m i 
n a u k o w y m i  p r a c u je  P a n  P r o ­
fe s o r  w ra z  z  z e s p o łe m  K l i ­
n ik i?

—  P o za  u p r z e d n io  w y t k n ię ­
t y m i  k ie r u n k a m i  z a ję l iś m y  s ię  
je s z c z e  z a g a d n ie n ia m i z  d z ie ­
d z in y  c h iu r u r g i i  d o ś w ia d c z a l­
n e j  w  b a rd z o  s z e r o k im  z a k r e ­
s ie .

—  P a n ie  P ro fe s o rz e  — s ły n ­
n a  je s t  P a n a  m e to d a  u s u w a ­
n ia  z a ć m y . P r o s im y  o p a rę  
s łó w  na  te n  te m a t.

—  W  d ą ż e n iu  d o  u d o s k o n a ­
le n ia  t e c h n ik i  w y d o b y w a n ia  
z a ć m y  o p r a c o w a l iś m y  d o ś w ia d  
c z a ln ie ,  a n a s tę p n ie  w p r o w a ­
d z i l i ś m y  d o  p r a k t y k i  k l i n i c z ­
n e j  u s u w a n ie  z a ć m y  p r z y  za ­
s to s o w a n iu  n is k ie j  te m p e r a ­
t u r y .

—  N a  c z y m  p o le g a  m e to d a  
k r io e k s t r a k c j i?

— W  o s ta tn ic h  la ta c h  ro z ­
w in ą ł  s ię  u  na s  sp o s ó b  p o le ­
g a ją c y  na  w y k o r z y s t y w a n iu  
n is k ie j  te m p e r a t u r y  ja k o  z a ­
s a d n ic z e j s i ł y  f iz y c z n e j  p r z y ­
rz ą d u  c h ir u r g ic z n e g o ,  s łu ż ą c e ­
g o  d o  u s u w a n ia  z a ć m y . S ta ło  
s ię  t o  p o d s ta w ą  d o  tz w .  k r io ­
e k s t r a k c j i  z a ć m y . O z ię b io n y m  
d o  — 79 s t. C  p r z y r z ą d e m , tz w .  
k r io e k s t r a k to r e m ,  u c h w y tu je -  
m y  n ie  t y l k o  ja k  d o tą d  t o ­
r e b k ę  z m ę tn ia łe j  s o c z e w k i,  
le c z  r ó w n ie ż  z a m ro ż o n e  s o ­
c z e w k o w e  m a s y  p o d to r e b k o -  
w e . S p o s ó b  te n  z n o s i c a łk o ­
w ic ie  m o ż l iw o ś ć  p o w s ta n ia  
p o w ik ła ń ,  p o le g a ją c y c h  n a  u -  
s z k o d z e n iu  t o r e b k i  o ra z  na  
p o z o s ta w ie n iu  j e j  re s z te k . T o ­
re b k a  z a w sze  z o s ta je  u s u n ię ta  
w  c a ło ś c i.  M e to d a  p o le g a  na 
u ż y c iu  p r z y r z ą d u  w  k s z ta łc ie  
o łó w k a ,  k t ó r y  n a z w a n o  k r io ­
e k s t r a k to r e m .  O z ię b ie n ie  p r z y  
r z ą d u  n a s tę p u je  w  m ie s z a n i­
n ie  s u c h e g o  lo d u  i  a lk o h o lu  
m e ty lo w e g o .

— N is k a  te m p e r a tu r a  s to ­
s o w a n a  je s t  o b e c n ie  w  w ie lu  
in n y c h  s c h o rz e n ia c h  o c z n y c h , 
p ra w d a ?

—  T a k ,  w  le c z e n iu  o p r y s z c z -  
k i  r o g ó w k i ,  w  o p e r a c y jn y m  
le c z e n iu  o d w a r s tw ie n ia  s ia t ­
k ó w k i ,  p r z y  ja s k r z e ,  z a p a le n iu  
t ę c z ó w k i  i c ia ła  r z ę s k o w e g o .

—  O s ta tn ie  j u ż  p y t a n ie  —  co  
F a n  P r o fe s o r  l u b i  p o z a  o k u ­
l is ty k ą ?

— N ie  w y o b ra ż a m  s o b ie  a że ­
b y m  m ó g ł b a r d z ie j  t r a f n ie  
o b ra ć  • i n n y  k ie r u n e k  a n iż e l i  
m e d y c y n ę .  P o z a  m e d y c y n ą  p a ­
s jo n u je  m n ie  h is to r ia  s z tu k i.  
Z b y t  w ie le  c z a s u  n ie  m a m , 
a le  z a jm o w a n ie  s ię  tą  
d z ie d z in ą  je s t  d la  m n ie  b a r ­
d z o  p r z y je m n y m  w y p o c z y n ­
k ie m .

R o z m a w ia ła ’
B a rb a r a  R O S Ł O N C O W A
Z d ję c ia :
T a d e u s z  Z A G O Z D Z IN S K I

(C A F )



K U R IE R  +  SPORT ♦  POWIEŚĆ +  SPORT ^  POWIEŚĆ ♦  SPORT ♦  POWIEŚĆ +  SPORT ♦  POWIEŚĆ S T R . 6

Reprezentacja szermiercza 9~11 sierpnia w  Szczecinle ptywack,e MP
na Olimpiadę w  Meksyku

P O L S K I Zw iąze k  S zerm ierczy  us ta lił ju ż  skład reprezen­
ta c ji Polski na Ig rzys k a  O lim p ijs k ie  w  M eksyku.

A  oto nazw iska kandydatów : 
F L O R E T  K O B IE T  — E lż b ie ta  C y -  

m e r m a n ó w n a ,  . E lż b ie ta  P a w la s o w a , 
W a n d a  F u k a ło w a ,  H a l in a  B a lo n ó w -  
n a , K a m i la  S k ła d a n o w s k a  — re z e rw a  
— K r y s t y n a  U rb a ń s k a .

F L O R E T  M Ę Ż C Z Y Ź T N  — R y s z a rd  
P a r u ls k i ,  W it o ld  W o y d a , A d a m  L i ­
s e w s k i.  Z b ig n ie w  S k r u d l i k ,  E g o n
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sportow y, prezes O kr. Z w . W io ­
ślarskiego H ie ro n im  C E G IE L ­
S K I w ró c ił w czora j ze S zw a j­
c arii.

N a  p rzedolim pijskich  rega­
tach, będących ostatnią euro­
pe jską próbą sil w ioślarzy  
przed igrzyskam i o lim p ijs k im i 
w  M eksyku, szczecinianin pe ł­
n ił  zaszczytną fu n k c ję  sędziego 
głównego.

H  Cegielski w yznaczony zo­
s ta ł przez M iędzynarodow ą F e ­
derację  W ioślarską na jednego  
z a rb itró w  regat o lim p ijskich  
w  M eksyku , (a)

Kusy”  wygra!
wakacyjny turniej
N A  S T A D IO N IE  p r z y  u l .  K o r ­

d e c k ie g o  z a k o ń c z y ł  s ię  w c z o r a j  
w a k a c y jn y  t u r n i e j  d r u ż y n  p o d w ó r ­
k o w y c h  w  p i łc e  r ę c z n e j,  z o r g a n i­
z o w a n y  p rz e z  S O S iT .

P o  z a c ię ty c h  b o ja c h  z w y c ię ż y ł  
z e s p ó ł „ K U S E G O ”  w y p r z e d z a ją c  w  
p u n k t a c j i  „ F A R A O N A ” , „ D R U M -  
L B R S O W ”  „ O R L Ę T A ”  i  „ O D R Z A N ” .

U ro c z y s te  z a k o ń c z e n ie  im p r e z y  o d ­
b ę d z ie  s ię  w  n a jb l iż s z y  p o n ie d z ia ­
łe k  o  g o d z . 12 n a  b o is k u  S Z S . K a ­
p i t a n o w ie  d r u ż y n  z g ło s z ą  s ię  p o  
o d b ió r  p i łe k  (n a g ro d a  d la  tr z e c h  
n a j le p s z y c h  z e s p o łó w )  1 p a m ią tk o ­
w y c h  d y p lo m ó w ,  (a)

Zlot t u r y s t ó w
-  kolejarzy

W  B R . P R Z Y P A D A  50 ro c z n ia  
p o w s ta n ia  Z w ią z k u  Z a w o d o w e g o  
K o le ja r z y .  T y le ż  l a t  i s t n ie je  r u c h  
t u r y s t y c z n y  lu d z i  te g o  k r ę g u  • z a ­
w o d o w e g o . T o te ż  V I I I  O k r ę g o w y  
Z l o t  T u r y s tó w  K o le ja r z y  na  P o m o ­
r z u  Z a c h o d n im ,  k t ó r y  o d b ę d z ie  s ię  
w  d n ia c h  5— 11 s ie r p n ia  b ę d z ie  m ia ł 
s z c z e g ó ln ie  u r o c z y s ty  p rz e b ie g . 
P r o t e k to r a t  n a d  z lo te m  o b j ę l i :  d y ­
r e k to r  O K P  w  S z c z e c in ie  — in ż . 
W . R A D O M U S JS K I i  p rz e w o d n ic z ą ­
c y  Z a r z ą d u  O k r ę g u  Z Z K  — A .  
L A C H .  K o m i t e t  o r g a n iz a c y jn y  o -  
p r a c o w a ł  13 t r a s  w  n a s tę p u ją c y c h  
d y s c y p l in a c h  tu r y s t y c z n y c h :  p ie ­
s z e j,  k o la r s k ie j  m o to r o w e j  i  k a ja ­
k o w e j .  W  z lo c ie  m o g a  u c z e s tn ic ż y <  
ta k ż e  ż e g la rz e  na  d o w o ln ie  w y b r a ­
n e j  p rz e z  s ie b ie  t r a s ie  k o ń c z ą c e j 
s ię  w  W o l in ie ,  g d z ie  o d b ę d z ie  s ię  
C e n t r a ln y  B iw a k .

W  z lo c ie  u c z e s tn ic z y ć  m o g ą  
w s z y s c y  c h ę tn i  (m ło d z ie ż  s z k o ln a  
t y l k o  p o d  o p ie k ą  o s o b y  d o r o s łe j) ,  
k t ó r z y  w p ła c ą  w p is o w e  w  w y s . 
30 z ł o d  o s o b y  o ra z  w y p e łn ią  k a r tę  
z g ło s z e n ia . T e r m in  p r z y jm o w a n ia  
z g ło s z e ń  p rz e z  Z O  Z Z K  u p ły w a  
3 s ie r p n ia .  U c z e s tn ic y  b ę d ą  m o g li  
p o d c z a s  z lo tu  z d o b y ć  p u n k t y  do  
o d z n a k  tu r y s t y c z n y c h ,  o t r z y m a ją  
t a k ż e  p a m ią t k o w y  z n a c z e k  z lo to w y .

(J o l)

Kurs sędziów I. a.
— za k o ń c zo n y

N A  O B O Z IE  S z k o ln e g o  Z w ią z k u  
S p o r to w e g o  w  C h o s z c z n ie  z a k o ń ­
c z y ł s ię  w c z o r a j  k o le jn y  k u r s  d la  
s ę d z ió w  L a ., k tó re g o  o r g a n iz a to ­
r e m  b y ł  S O S iT .

K u r s  u k o ń c z y ło  33 u c z e s tn ik ó w , 
u c z n ió w  s z k ó ł s z c z e c iń s k ic h  i  te ­
r e n o w y c h ,  k tó r z y  o t r z y m a l i  u p r a w ­
n ie n ia  s ę d z ió w — k a n d y d a tó w ,  w s z y ­
s c y  u c z e s tn ic y  o b o z u  w  l ic z b ie  p o ­
n a d  100 p rz e s z li  k u r s  o r g a n iz a to ró w  
s p o r tu  s z k o ln e g o , z o r g a n iz o w a n y  
p rz e z  S Z S . (a)

Uwaga koszykarze!
S O S iT  o r g a n iz u je  b ły s k a w ic z n y  

t u r n ie j  k o s z y k ó w k i  d la  d r u ż y n  p o ­
d w ó r k o w y c h .  Im p r e z a  o d b ę d z ie  s ię  
w  n a jb l iż s z y  p ią te k .  26 b m ., o  g o d z . 
10 na  b o is k u  m ię d z y s z k o ln y m  p r z y  
u l .  K o rd e c k ie g o ,  (a)

Dziękujemy...
...za  p o z d r o w ie n ia  u c z e s tn ik o m  

V I  M ię d z y n a r o d o w y c h  Z a w o d ó w  
P łe tw o n u r k ó w  o  „ P u c h a r  W ig '- ó w ” . 
W  im p r e z ie  t e j  r e p re z e n to w a l i  nas 
p łe tw o n u r k o w ie  z P o r t o w e j  S t ra ż y  
P o ż a r n e j.

—W IO Ś L A R K O M  i w io ś la r z o m  
s z c z e c iń s k ic h  C Z A R N Y C H  za p o ­
z d r o w ie n ia  z o b o z u  k o n d y c y jn e g o  I 
w  P o z n a n iu .

(a) I

F r a n k e ,  J a n u s z  R ó ż y c k i —  r e z e rw a  
— L e c h  K o z ie jo w s k i .

S Z P A D A  — H e n r y k  N ie ia b a , B o h  
d a n  A n d r z e je w s k i,  K a z im ie r z  B a r -  
b u r s k i,  M ic h a ł  B u tk ie w ic z ,  B o g d a n  
G o -n s io r  — r e z e rw a  — J a n u s z  K u r ­
czą b .

S Z A B L A  — J e r z y  P a w ło w s k i,  J ó ­
z e f N o w a ra , E m i l  O c h y ra ,  Z y g m u n t  
K a w e c k i ,  F ra n c is z e k  S o b c z a k  — re ­
z e r w a  — J a n u s z  M a je w s k i .

Z  Z A W O D N IK A M I  w y je d z ie  4 tr e  
n e r ó w  — B a rb a r a  O rz e c h o w s k a , 
Z b ig n ie w  C z a jk o w s k i ,  A n d r z e j  P rz e z  
d z ie c k i o ra z  A le k s a n d e r  W ó jc ic k i.

W S R O D  s ę d z ió w  p ro w a d z ą c y c h  
t u r n ie je  s z e rm ie rc z e  w  M e k s y k u  
z n a jd z ie  s ię  d w ó c h  P o la k ó w  — w y ­
je ż d ż a ją c y  n a  k o s z t m ię d z y n a r o d o ­
w e j  fe d e r a c j i  s z e r m ie r c z e j — Z y g ­
m u n t  P a w la s  o ra z  C z e s ła w  W a r -  
d z y ń s k i.

Ile rekordów „utonie”
w  basenie Poaoni?
WsS IE R P N IU , po raz 5 w  

w ojew ództw ie  szczeciń­
skim , a trzeci na p ły ­

w a ln i Pogoni odbędą się p ly -

Okręgow ego Z w iązk u  P ły w a ć - w o ju  polskiego p ływ an ia , spo-' 
kiego, B ernard  M ateck i. W  dziewa się w ięc now ych licz-'
ty m  czasie, k ied y  działacze nych rekordów  Polski, 
szczecińscy kończą przygoto- n ien ia  w ie lu  m łodych  

w ackie m istrzostw a Polski, w an ia  te j g igantycznej im p re - tów . Podobne poglądy  
N iecałe  3 tygodnie dzielą  nas zy, w  całe j Polsce trw a ją  n ie  zentu ją  in n i działacze  
od te j im prezy. Przygotow ania  m n ie j in tensyw ne przygotow a- nerzy  pływ accy, 
w eszły w ięc  w  ostatnią fazę. n ia  zawodniczek i zaw odni- 
P racam i kilkunastoosobowego ków . Dziś zostanie zam knięta  L A N G E R , 
kom itetu  organizacyjnego k ie -  lis ta  zgłoszeń. Przypuszcza się, C Z Y  W O J T A K A J T IS ?

u ja w -  
ta le n -  
repre-: 
i  tre--

ru je  prezes Szczecińskiego że w  szczecińskich m istrzo - W Y M IE N IA  S IĘ  W IĘ C  s z e re g

Om  zapali olimpijski znicz
stw ach uczestniczyć będzie bardzo interesujących pojedynków, 
blisko 200 p ływ aczek i  p ły w a ­
ków . M in im a  są dość wysokie, 
będą to w ięc najleps i z n a j­
lepszych, fa k t  natom iast, że 
im preza odbywa się w  okresie  
przygotow ań do Ig rzysk  O lim ­
pijsk ich  —  dodaje je j dodat­
kow ej a trakcyjności. T u  bo­
w iem , na p ły w a ln i w  Szczeci­
n ie  rozpocznie się w a lk a  ró w ­
nież i o paszporty do M e k sy -

N a jw ię c e j  m ó w i s ię  o  L a n g e rz e  i  
W ó j ta k a j t i s ie .  1 9 - le tn i s ta rg a r d c z a -  
n i n  p rz e d  ty g o d n ie m  w y g r a ł  z L a n ­
g e re m  n a  je g o  „ k o r o n n y c h ”  d y ­
s ta n s a c h : 400 m  i  200 m , d o  w y ś c i­
g u  n a  1500 m  k a to w ic z a n in  n ie  s ta ­
w i !  s ię ,. W o j ta k a j t i s  z d o b y ł  w ię c  
t r z e c i  t y t u ł  m is t r z a  C R Z Z . J a k  bę ­
d z ie  w  S z c z e c in ie ?  —  o to  je s t  p y -  
• ta n ie .

K r y s t ia n  L a n g e r ,  z a w o d n ik  k a t o ­
w ic k ie g o  G ó rn ik a  l i c z y  s o b ie  25 la t  
i  je s t '  je d n y m  z n ie l ic z n y c h  p o s ia ­
d a c z y  I V  K ó łk a  O l im p i js k ie g o .

ku, a ‘także  i  na najb liższe  Ś w ie tn ie  w y t r e n o w a n y ,  b a rd z o  wy- 
m istrzostw a Europy w  B arce- 
lenie.

W  O S T A T N IC H  L A T A C H  p o ls k i  
;p o r t  p ły w a c k i  u c z y n i ł  zn a c z n e  p o ­

s tę p y . N ie k tó r z y  z a w o d n ic y  ju ż  d z iś  
r e p re z e n tu ją  p o z io m  e u r o p e js k i ,

t r z y m a ły ,  o d  la t  u c h o d z i ł  za n ie  
p o k o n a n e g o  w  k r a ju .  W  u b ie g ły m  
r o k u  w  G d y n i  d o k o n a ł  o n  n ie  la d a  
s z tu k i  w y g r y w a ją c  w s z y s tk ie  k o n ­
k u r e n c je  k r a u lo w e .  Ś lą z a k  n ig d y  
n ie  r e z y g n u je  z w a lk i .  Z re s z tą  z n a ­
n y  je s t  o n  d o s k o n a le  s z c z e c iń s k ie j 
p u b l ic z n o ś c i,  t o  p rz e c ie ż  n a  p ł y -

p o s ia d a m y  ta k ż e  l ic z n e  z a p le c z e  w a ln i  W D S  to c z y ł  z a c ię ty  p o je d y -  
s k ła d a ją c e  s ię  z u ta le n to w a n e j  m ło -  n e k  z n a s z y m  w ó w c z a s  n a j le p s z y m  
d z ie ż y . K o m is a re k ,  Z a rz e c z a ń s k a , D ły w a k ie m  L e s z k ie m  S z e m e le m  n a  
G re c k a ,  L a n g e r ,  K lu k o w s k i  i  i n n i  200 m  s t .  d o w .  K ie d y  w y d a w a ło  
n ie p o k o n a n i  w  k r a ju  ś w ie tn i  z a -  s ię , że L e s z e k  z d o b ę d z ie  m is t r z o w -  
w o d n ic y  m a ją  c o ra z  w ię c e j  r y w a l i ,  s k i  t y t u ł ,  L a n g e r  o s ta tn im  p ię k -  
K r a w c z y k ,  P a c e lt ,  W o j ta k a j t i s  i  c a -  n y m  z r y w e m  n a  f in is z u  z a p e w n i ł  
ła  p le ja d ą  m ło d y c h  p r z y s tą p i ła  d o  s o b ie  m is t r z o s tw o .  W  b ie g u  t y m  
g e n e ra ln e g o  a ta k u  n a  p o z y c je  s ta r t o w a ł  r ó w n ie ż  i  W o j ta k a j t is ,  
sw y c h - s ta rs z y c h  k o le ż a n e k  i  k o -  n ie  o d e g ra ł o n  w ó w c z a s  w ię k s z e j 
lę g ó w . P rz y p u s z c z a  s ię , że w ła ś n ie  r o l i ,  c h o ć  ju ż  w te d y  a m b itn e g o  
w  S z c z e c in ie  d o jd z ie  d o  r o z s t r z y -  u ta le n to w a n e g o  s ta rg a r d c z a n in a  t y -  
g a ją c e j w a lk i  m ię d z y  m ło d z ie ż ą  a  p c w a n o  n a  n a s tę p c ę  L a n g e ra . W o j-  
s ta rs z y m i z a w o d n ik a m i.  P lo n e m  t a k a j t i s  b y ł  „ c ie n ie m ”  s ła w n e g o  

m is t r z a  —  z a w s z e  b y ł  d r u g i ,  c h o ć  
n ie ra z  b y ł  n a w e t  b l i s k i  z w y c ię s tw a .  
K i l k a  la t  p r z y g o to w y w a n y  a t a k  
p r z y n ió s ł  s p o d z ie w a n e  r e z u lt a t y  d o ­
p ie r o  w  t y m  r e k u :  W o j ta k a j t is  p o ­
k o n a ł  L a n g e r a  —  t o  n a jw ię k s z a  
s e n s a c ja  s e z o n u  p ły w a c k ie g o  1868. 
C z y  je s t  le p s z y  o d  n ie g o ?  —  d o w ie ­
m y  s ię  w  s ie r p n iu .

P O Z O S T A Ł  T Y L K O  P O C IE J .«

K L U B Y  naszego w o jew ódz-

S E N S A C Y JN A  IN F O R ­
M A C JA  m eksykańskiego  
dziennika zna lazła  o fic jał 
ne potw ierdzenie  —  oto 
pierw sza w  historii Igrzysk  
O im pijskich  kobieta za­
pa li znicz w  dniu o tw ar­
cia lO  1968. Jest n ią  m ło­
da biegaczka m eksykań­
ska, Enrigueta B A S IL IO  
(na zdjęciu).

(C A F-te lefo to )

W adim  K O Ż E W N IK O W

n a jle p s i
na boisku Poioni

C O R A Z  b a r d z ie j  z a c ię te  są b o je  
t r a m p k a r z y ,  w a lc z ą c y c h  o  z w y c ię ­
s tw o  n a  b o is k u  M K S  P O G O Ń  p r z y  
u l .  T w a r d o w s k ie g o .

D o s k o n a le  s p is u ją  s ię  c h ło p c y  z 
u l .  S w a ro ż y c a , g r a ją c y  w  z e s p o le  
„ D ę b y ”  i  ic h  n a jg r o ź n ie js i  r y w a le  
z G o lę c in a , z g ło s z e n i ja k o  „ G r y f ” .

W  d r u g ie j  g r u p ie  p o d o p ie c z n y c h  
t r e n e r a  Z .  P r z y b y ls k ie g o  n a d a l 
p r o w a d z ą  c h ło p c y  z u l .  M a łk o w ­
s k ie g o  i T u r z y n a ,  k t ó r z y  g r a ją  j a ­
k o  L iv e r p o o l .  W y p r z e d z a ją  je d n a k  
t y l k o  n ie z n a c z n ie  d r u ż y n ę  S a n to s , 
w  k t ó r e j  g r a ją  c h ło p e  z P o m o ­
rz a n .

A  o to  o s ta tn ia  s e r ia  w y n ik ó w :  
G r y f  — K u b u s ie  8:0, D ę b y  — B o ­
g u s ła w o w ie  9:2, B o h a te ro w ie  — S o- 
r e n to  6:2. P a r n ic a  — K o m a n d o s i 
0:4, G ó r n ik  -  T o s ta o  1:2, W ik in ­
g o w ie  — J a g ie l lo n ia  1:4, T a j f u n y  — 
W e n u s  1:7, P e n a ro l  — K o rs a r z e  0:2, 
S a n to s  — L iv e r p o o l  2:6 i  R e a l — 
H u r a g a n y  7 :3 . (a)

i —  Po pierwsze  —  ży je  —  pow iedzia ł Ba-  
ryszew  —  a po drugie  —  co znaczy: „niech  
go przyw iozą” ? Tow arzysz S chw arzkopf jest 
teraz osobą urzędow ą#

—  Gdzie?
—  Jak to gdzie? W  naszym  sektorze.. Tym.-, 

czasem jest to nasz sektor okupacyjny, ale  
potem N iem cy sami postanowią, ja k  go na ­
zwać. Jak  postanowi ich w ładza  ludowa, ta k  
będzie.

—  A le  ja  chcę zobaczyć H enryka .
—  A ja , m yślisz, nie? W yślem y depeszę, to 

da się zrobić.
—  A co się dzieje  z  „Gwoździem "?
—  J a k i tam  z  niego teraz „G w ó źd ź’! To  

persona —  przewodniczący kołchozu. Postu­
ku je  protezą, ale dobrze sobie radzi.

—  A  Elza?
—  Co za Elza?... Aha, O rłow a... W  ka­

drach. Ty lk o , rozum iesz, podejrzanie in te re ­
sowała się kodeksem cyw ilnym . Czy ślub

Z A C Z Ę Ł O  S IĘ  
W  S Z C Z E C IN IE ...

S E K R E T A R Z  G E N E R A L N Y  
P ZP , Józef Brzozow ski, tw ie r ­
dzi, że Szczecin jest bardzo  
•zcześlitw  d la  polskiego o ły -  

w an ia . T u  w  czasie I I I  Cen­
tra ln e j S partak iady  w  1964 ro - tw a  do M P  zgłaszają ponad 10 
ku zanotowano k ilk a  dobrych zawodniczek i zaw odników . N a  
rezu lta tów  a w  rok  później, listach jest w ie le  znanych naz- 
w  m arcu 1965 roku na p ły w a ł- w isk, ja k  w ykaza ły  jednak  
n i W D S  padło k ilkanaście re - przeprowadzone ostatnio m is- 
kordów  Polski. T am te  m is- trzostw a C R Z Z , poza W . W o j-  

trzostw a uw aża się za p rze ło - taka jtisem , szanse naw iązan ia  
m ow ę w  h is to rii polskiego p ły -  w a łk i o m iejsca m edalow e m a  
w an ia  od nich bow iem  nasi jeszcze ty lk o  M ic h a ł Pociej, 
p ływ acy zaczęli znowu m aso- Nasze pan ie  w  ty m  roku p ły -  
wo bić rekordy Polski. J. B rzo - w a ją  rów nież s łabiej n iż w  po- 
zowski uważa, że rów nież przednich a m łodych ta lentów  
sierpniow e m istrzostw a p o w in - jakoś n ie w idać, 
ny otworzyć now y etap w  ro z - T . R ek

Zubow a z N iem ką  jest p raw n ie  w ażny, czy 
nie. C i, co ją  zna li z  tam tych  czasów, uw a­
ż a ją , że kochała Zubow a.

—  A gdzie jest Zubow?
Boryszew spochm urniał i  z  trudem  dobie­

ra ją c  słowa, pow iedzia ł:
—  Rozumiesz, ten samolot, k tó rym  lec iał 
z pełnom ocnikiem  SD, n ie  w yląd o w ał w  
m iejscu przeznaczenia. W ygląda na to, że 
uw zględn iając w szelkie  m ożliwości, Zubow  
jest bohaterem  ze w szystk im i w yn ik a ją c ym i 
z  tego .skutkam i.

I  p u łkow n ik  natychm iast zm ien ił tem at: —  
Czy przypom inasz sobie Lusię Jegorową, no 
tę, z poparzoną tw arzą. Ś liczna była, k iedy  
odw racała drugą połowę tw a rzy . Teraz  jest 
m am usią. B y ła  asem i  jest n im  nadal —  
k ie ru je  re jono w ym  kom itetem  w yko n aw ­
czym . —  I  Baryszew  zapytał: —  A  może 
starczy? Może przerw iem y?  —  Po czym  za ­
proponow ał stanowczo: —  Zrob im y  tak: 
d zisia j na początek pośw ięcim y na in fo rm a­
cje  dziesięć m in u t, później codziennie doda­
w ać będziem y po dziesięć. P rzecież jesteśmy 
nie byle gdzie —  w  szp ita lu , ja  też jestem  
ty lko  z w yk łym  chorym . K toś może usłyszeć 
rozm owę i  zaap liku je  nam  za karę  dodatko­
w y  zastrzyk  w itam in . A  gdzie k łu ją?  w  n a j­
bardzie j bezbronną okolicę.

T a k  w ięc  Baryszew, dobrow olnie skazaw ­
szy się na uw ięzienie w  szpitalu, c ierp liw ie  
i  z  oddaniem  pielęgnow ał B iełow a. K iedy  
do szpitala p rzy jechał H e n ryk  S chw arzkopf 
t objąwszy serdecznie B ie łow a, zaczął szep­
tem , ze rakając  na Baryszewa, opowiadać  
m u  o dniach, gdy został sam i  da le j praco­
w ał, p u łkow n ik  uznał swą obecność za n ie ­
w łaściw ą przy  rozm ow ie radzieckiego w y ­
w iadow cy z  jego tow arzyszem , i  w yszedł na  
korytarz. (Dalszy ciąg nastąpi)



KURIER ^  OGŁOSZENIA +  POKRÓTCE *  OGŁOSZENIA *  POKRÓTCE0 OGŁOSZENIA *  POKRÓTCE STR. *

25 L IP C A  
C Z W A R T E K

D Z IŚ : K rzysztofa  
JU T R O : A nny

P O G O D A

Z A C H M U R Z E N IE  duże, .. 
okresami deszcz. Tem p. ' ’o 
19 st. W ia try  słabe do u - 
m iarkow anych, południo­
wo-zachodnie.

R UDA DMI A
^  Jeszcze ty lko  do środy 
^  czynna jest w  salach 
M uzeum  Pom orza Zachod­
niego w ystaw a „F lora  68” , 
zorganizowana z o kazji 75- 
lecia ruchu filatelis tyczne­
go w  Polsce. C iekaw e eks­
ponaty znaczków pow inien  
obejrzeć każdy filate lis ta!

Warszewo -
dzielnica zapomniana?

N A J D A L E J  n a  p ó łn o c  o d  ś r ó d ­
m ie ś c ia  p o ło ż o n ą  d z ie ln ic ą  n a szeg o  
m ia s ta  je s t  W A R S Z E W O , z a m ie s z ­
k a n e  w  p rz e w a ż a ją c e j c z ę ś c i p rz e z  
r o ln ik ó w .

D z ie ln ic a  to  d a le k a  —  1 c h y b a  za ­
p o m n ia n a ,  sz c z e g ó ln ie  p rz e z  h a n d e l.  
J e d y n y  w ię k s z y  s k le p  s p o ż y w c z y  
p r z y  u l .  S z c z e c iń s k ie j,  n a le ż ą c y  do  
P S S , o d  s z e re g u  d n i  z a m k n ię ty  je s t  
n a  c z te r y  s p u s ty  (p o d o b n o  s p rz e d a w  
c z y n i  w y jc -c h a ła  na  u r lo p ) ;  m ie s z ­
k a ń c y , z a m ia s t p ra c o w a ć  w  p o lu  p r z y  
ż n iw a c h ,  m a r n o t r a w ią  c e n n y  czas 
n a  w ę d r ó w k i  d o  Ż e le c h o w a  lu b  
N ie b u s z e w a , a b y  z a o p a trz y ć  s ię  w  
a r t y k u ł y  p ie rw s z e j p o t r z e b y .  W  
c z a s ie  o s ta tn ic h  d w ó c h  ś w ią te c z ­
n y c h  d n i  ze  ś w ie c ą  w  r ę k u  n ie  zna  
la z łb y ś  ta k ż e  n a p o jó w  c h ło d z ą c y c h .

R ó w n ie ż  je d y n y  k io s k  „ R u c h u ”  
Jest j u ż  p o n a d  m ie s ią c  n ie c z y n n y .  I 
Ja9c p is z e  nasz c z y te ln ik ,  w a rs z e w ia  
c y  p o w o l i  z a p o m in a ją , j a k  w y g lą d a  
i ło w o  d r u k o w a n e .  Z a k u p  p a p ie ro ­
sów'. ż y le te k  i t p .  w y m a g a  ta k ż e  d a ­
le k ic h  w y p r a w .

A le  t o  n ie  k o n ie c  k ło p o tó w  m ie s z  
k a ń c ó w . S z w a n k u je  k o m u n ik a c ja  
a u to b u s o w a  —  n ie  t y le  z w in y  
M P K , i le  z łe j  n a w ie r z c h n i  u l i c ;  z łe j 
d o  te g o  s to p n ia , iż  a u to b u s y  ła m a ły  
r e s o ry  —  na  p e w ie n  czas w s tr z y m a ­
n o  n a w e t  c a łk o w ic ie  p r z e ja z d y  u l i ­
c a m i D u ń s k ą  i  S z c z e c iń s k ą . D o  te j  
p o r y  n i k t  n ie  k w a p i  s ię  ja k o ś  do  
n a p r a w y .

W a rs z e w o  p o d le g a  P r e z y d iu m  
D R N  —  N a d  O d rą . I n fo r m a c ję  p o ­
w y ż s z ą  d e d y k u je m y  w ię c  „ o jc o m ”  
t e j  d z ie ln ic y .  W a rs z e w o  n ie  m o że  
b y ć  d z ie ln ic ą  z a p o m n ia n ą !

(ap )

K r o n i k a
w e jg B a t i k ó n j

Z  W O D  J e z io ra  D ą b s k ie g o  w y p ły ­
n ę ły  w c z o r a j  p rz e d  p o łu d n ie m  z w ło  
k i  D a n u ty  G . i M ir o s ła w a  P ., k t ó ­
r z y ,  ja k  j u ż  in fo r m o w a l iś m y ,  u t o -  ; 
n ę l i  21 b m . w -s k u te k  w y w ró c e n ia  
s ię  ż a g ló w k i.  Z w ło k  t r z e c ie j  o f ia r y  
w y p a d k u  d o ty c h c z a s  n ie  o d n a le z io ­
n o .

Z  T R A M W A J U , p rz e je ż d ż a ją c e g o  
w c z o r a j  p o  p o łu d n iu  p rz e z  p i .  H o ł ­
d u  P r u s k ie g o ,  w y p a d ł  4 8 - le tn i B r o ­
n is ła w  B . ża rn . p r z y  u l .  W o jc ie c h a . 
M ę ż c z y z n a  d o z n a ł u r a z u  g ło w y  i 
w s t r z ą ś n ie n ia  m ó z g u . R a n n e g o  s k ie ­
r o w a n o  d o  k l i n i k i  na  P o m o rz a n a c h .

W  T E J Ż E  k l in ic e  p rz e b y w a  in n a  
b f ia r a  w y p a d k u ,  3 2 - le tn i Z b ig n ie w  
F .,  k t ó r y  o k .  g o d z . 10.30 w p a d ł  p o d  
t r a m w a j l i n i i  „ 3 ”  p r z y  B r a m ie  P o r  
t o w e j .  K o ła  w a g o n u  z m ia ż d ż y ły  n ie  
S z c z ę ś liw e m u  n o g ę .

N A  u l .  B a ta lio n ó w  C h ło p s k ic h , 
1 8 - le itn i Z y g m u n t  K .  w y s ia d a ją c  z 
a u to b u s u  u p a d ł t a k  n ie fo r tu n n ie ,  
iż  z ła m a ł s o b ie  n o g ę . K a re tk a  p o ­
g o to w ia  p r z e w io z ła  Z y g m u n ta  K .  do  
s z p ita la .

N A  T R A S IE  p o m ię d z y  P r z y b ie r ­
n o w e m  a R o k i tą  d w a  w a łę s a ją c e  s ię  
p s y  w b ie g ły  n a  je z d n ię  tu ż  p rz e d  
n a d je ż d ż a ją c ą  „ N y s ą ” . K ie ro w c a ,  
p r a g n ą c  o szczę d z ić  z w ie r z ą t  g w a ł­
t o w n ie  z a h a m o w a ł.  J a d ą c y  tu ż  za 
„ N y s ą ”  s a m o c h ó d  m - k i  „ S y r e n a ”  
n r  r e j .  M A  5447, p r o w a d z o n y  p rz e z  
B r o n is ła w a  C z. ze S zcze c in a  n ie  zdą 
ż y ł  z a h a m o w a ć  i  n a s tą p i ło  z d e rz e ­
n ie .  N a  szczęśc ie , o b y ło  s ię  be z  o -  
f i a r  w  lu d z ia c h .

W  S Z C Z E C IN IE  p r z y  u l .  H e y k i  
s p ło n ę ło  w y p o s a ż e n ie  a u to b u s u  
„ J e lc z ” , w ła s n o ś ć  P K S . S t r a t y  w y ­
n o szą  o k .  15 ty s .  z ł .  P r z y c z y n y  p o ­
ż a ru  pa  ra z ie  n ie  u s ta lo n o .

W  L A B O R A T O R IU M  c h e m ic z n y m  
Z a k ła d u  D o s k o n a le n ia  Z a w o d o w e g o  
p r z y  p l .  K i l iń s k ie g o  w y b u c h ł  w c z o ­
r a j  o k o ło  g o d z . 15 p o ż a r ,  k t ó r y  czę­
ś c io w o  z n is z c z y ł w y p o s a ż e n ie  la b o ­
r a to r iu m .  W y s o k o ś ć  s t r a t  i  p r z y ­
c z y n y  p o ż a ru  n ie  z o s ta ły  na  ra z ie  
u s ta lo n e .

(ap)

TEATRY

—  n ie c z y n n e ; C Y R K  „ W I S Ł A ”  —  
a l.  W y z w o le n ia  — g . 19.

KINA

D E L F I N  ( te l.  468-78) „ J e z io r o  F la ­
m in g ó w ”  g . 10, 12 — m e k s y k ,  o d  
la t  7 —  d u b b in g ;  „ K w a id a n ,  c z y l i  
o p o w ie ś c i n ie s a m o w ite ”  g . 14.30,
17.30, 20.30 —  ja p .  — o d  la t  16 —  
p a n o ra m . ( c z w a r te k  i  p ią te k ) ;  
K O S M O S  — n ie c z y n n e ;  C O L O S - 
S E U M  ( te l.  458-18) „ D ż in g is  C h a n ”  
g . 8.30, 11, 13.30, 16, 18.30, 21 — a n g . -  
ju g . - N R F  —  o d  la t  16 — p a n o ra m , 
( c z w a r te k  i  p ią te k ) ;  B A Ł T Y K  ( te l.  
733-35) „ P r z e s u ń  s ię  k o c h a n ie ”  g .
10.30, 13, 15.30, 18, 20.30 — U S A  — 
p a n o ra m , o d  l a t  14 ( c z w a r te k  i  
p ią te k ) ;  O G R O D O W E  — W iz y ta  
s ta rs z e j p a n i”  g . 20.45 — f r . - N R F -  
w ł .  —  p a n o ra m ., d u b b in g ;  D E R B Y  
— „ O s ta tn ie  p o lo w a n ie ”  g . 21 — 
U S A  —  p a n o r a m .;  P O L O N IA  ( te l.  
218-34) „ G a m o ń ”  g . 13.45 — f r .  o d  
la t  14; „ D r u g a  p r a w d a ”  g . 16, 18.15,
20.30 — f r . - w ł .  o d  la t  16 — p a n o ra m .;
p ią te k :  „ M a łp ia  k u r a c ja ”  g . 10, 12. 
14 —  U S A  — p a n o ra m , o d  la t  12; 
„ S ió d m y  k o n ty n e n t ”  g . 16, 18.15.
20.30 — C S R S - ju g . o d  la t  7; P IO N IE R  
( te l.  475-02) „ B ie d r o n k a ”  g . 10; 
„ i l i p ,  F la p  i  i n n i ”  g . 11, 13, 15 — 
U S A  o d  l a t  11; „ M ik o ła j  K o p e r ­
n i k ”  g . 17; „ C h u d y  i  i n n i ”  g . 18, 
20 — p o i .  o d  la t  16; „ G r e k  Z o r b a ”  
g . 22 — U S A  ( c z w a r te k  i  p ią te k ) ,  
w  p ią te k  o g . 17 „ G a le r ia  d r e ­
z d e ń s k a ” ; M A R S  — „ J a k  s ię  m asz 
V e ro ”  g . 17, 19.30 — w ę g . o d  la t  16; 
F A L A  — „ O ld  S u re h a n d ”  g . 17, 
19.10 — ju g .  o d  la t  11 —  p a n o r a m .;  
P R O M IE Ń  —  „ P a m ię t n ik  p a n i  d o k ­
t o r ”  g . 16, 18.15, 20.30 —  f r .  od  
la t  16; E C H O  (K r z e k o w o )  „ M ó j  
p r z y ja c ie l  d e l f i n ”  g . 18; „ N ie w ie r ­
n o ś ć ”  g . 20 —  w ł.  o d  la t  18; M E W A  
(Z e le c h o w o )  „ S a b r in a ”  g . 18.30 — 
U S A  o d  la t  14- S Z M A R A G D O W E  
(Z d r o je )  „ P a n ie  i  p a n o w ie ”  g . 17.30, 
19.45 — w ł . - f r .  o d  la t  38; P R Z Y J A Z N  
(D ą b ie )  „ P r a w d a  p r z e c iw  p r a w d z ie ”  
g . 18, 20 — U S A  o d  la t  16 —  p a n o ra m .; 
H U T N IK  (S to łc z y n )  „ R in g o  K id ”  
g . 18 20.20 —  U S A  o d  l a t  14 —  
p a n o ra m .; B A J K A  ( P o lic e )  „ W łó ­

c z ę g i p ó łn o c y ”  g . 17, 19 —  U S A  o d  
la t  7; S Y R E N K A  (J a s ie n ic a )  „S a ­
m o tn y  je ź d z ie c ”  g . 18, 20 — U S A  
od  la t  16 — p a n o ra m .; B I A Ł Y  Ż A ­
G IE L  (T rz e b ie ż )  „ T w a r z  z b ie g a ”  
g . 19 —  U S A  o d  l a t - 14; I N A  ( S ta r ­
g a rd )  „ D z w o n ić  N o th s id e  777”  g . 
17.30, 19.45 —  U S A  o d  la t  14; P A ­
N O R A M A  (S ta rg a rd )  „ O s ta tn i  M o ­
h ik a n in ”  g . 17, 19 — N R F  o d  la t  11 
—  p a n o ra m .; D A R  (S ta rg a rd )  „ K a ­
s ia  B a l lo u ”  g . 16, 18, 20 — U S A  
o d  la t  16; W IS Ł A  (G o le n ió w )  
„ T w a r d z i  lu d z ie ”  g.- 18, 20.30 —
f r .  o d  la t  16 — p a n o ra m .; W E ­
N U S  ( G o le n ió w )  „ D w a j  z  T e k s a s u ”  
g . 18.30, 21 —  U S A  o d  l a t  11 — 
p a n o ra m .

R E P E R T U A R  K I N  — n a  p o d s ta w ie  
I n fo r m a c j i  W Z K .

F O T O P L A S T Y K O N  —  a l .  W o js k a  
P o ls k ie g o  36 —  „ B e r l i n  —  Z O O ”  
g . 10.30—20.30.

KLUB Y

T P P R  —  W o j.  P o l .  66 — f i l m  „ T o m  
J o n e s ”  g . 18 —  a n g . o d  la it 16.

WYSTAWY

DYŻURY

S Z P IT A L E

K L I N I K A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  — 
U n i i  L u b e ls k ie j ;  I  K L I N I K A  C H IR . 
— U n i i  L u b e ls k ie j ;  K L I N I K A  C H O ­
R Ó B  W E W N . —  U n i i  L u b e ls k ie j ;  
S Z P IT A L  W O J S K O W Y  — O d d z ia ł 
P o ło ż n ic z y  —  P io t r a  S k a rg i ;  P O ­
R A D N IA  D L A  D Z IE C I -  W o jc ie ­
c h a  7 —  g . 19—7; P O R A D N IA
O G O L N A  — K aszub s-ka  12 — g. 
19—7; P O R A D N IA  S T O M A T O L O ­
G IC Z N A  — P ia s tó w  1 — g . 20—8; 
S P . L E K A R Z Y  S P E C . — a l.  W o j.  
P o i.  42 —  g . 8— 20; w iz y t y  d o m o w e  
o d  g . 20—7 ( te l.  86-01).

A P T E K I

N R  8 —  a l .  W y z w o le n ia  107 — te l.  
210-12; N R  33 — p l .  G r u n w a ld z k i  
42 —  te l .  345-51 ( d o d a tk o w o  o d t r u t ­
k i  i  t le n ) ;  N R  48 — L e le w e la  1 — 
te l .  726-24.
P O G O T O W IE  P R A C Y  A P T E K ;  n r  
10 ( G l in k i ) ;  n r  11 (D ą b ie ) ;  n r  12 
( P o d ju c h y ) ;  n r  62 ( Z d r o je ) .

TELEWIZJA

t r ó w  D ra m a ty c z n y c h  —  „ O c e a n ”  
(z  G d a ń s k a ), 21.35 „P e jz a ż e ” . 22.05 
> - a g a z y n  „ Z a  k ie r o w n ic ą ” , 22.35 
D z ie n n ik  T V ,  22.50 P r o g r a m  na 
d z ie ń  n a s tę p n y .
U W A G A : T V  z a s trz e g a  so b ie  z m ia ­
n y  w  p r o g r a m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.10 O m ó w ie n ie  p ro g r a m u ,  15.18 
G im n a s ty k a ,  15.25 G o s p o d a rk a  so­
c ja l is ty c z n a ,  16.10 „ C z a r n y  k a n a ł” , 
16.35 F i lm  p o p .n a u k o w y ,  16.55 W ia ­
d o m o ś c i, 17 P ro g ra m  r o z r y w k o w y  
ra d z ie c k ie j  T V .  18 S p o r t ,  18.30 T e le -  
re k la m a , 18.45 O m ó w ie n ie  p r o g r a ­
m u , 18.50 P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię ­
c e j,  19 „ S ta r z y  z n a jo m i” , 19.30 K r o ­
n ik a ,  20.35 G ro te s k a  f i lm o w a ,  w ia ­
d o m o ś c i,  21.05 P l ta v a l  T V  „ S p r a w a  
J a k u b o w s k ie g o ” , 22.35 K r o n ik a .

P I Ą T E K

9.45 O m ó w ie n ie  p ro g r a m u ,  9.50 G im ­
n a s ty k a , 10 K r o n ik a ,  11.10 F i lm  
C SR S „ M o r d  p rz e d  k a m e rą ” . 15.15 
O m ó w ie n ie  p r o g r a m u ,  15.20 G im ­
n a s ty k a , 15.30 W e s o łe  ro z m a ito ś c i,
16.30 W id o w is k o  d la  d z ie c i, 17 W ia ­
d o m o ś c i, 17.05 B a jk a  „ H is to r ie  b ie d ­
n e g o  H assa n a ” . 18 S p o r t ,  18.30 T e le -  
r e k ła m a , 18.45 O m ó w ie n ie  p r o g r a -  
m -  18.50 P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie ­
c ię c e j,  19 P r o g r a m  z R o s to c k u ,
19.30 K r o n ik a ,  20 F i lm  T V  „ K s ią ż ę  
ż o łn ie r z e m ” , 20.30 F i lm  „ B i a ł y  M u ­
r z y n ” , 21.50 K r a n ik a ,  22.10 Z  F e s t i­
w a lu  P io s e n k i w  K a r ! o v y c h  V a ra c h .

13.25 „ N im  s ię  k s ią ż k a  u.-taze” , 13.45 
K o n c e r t  d la  w c z a s o w ic z ó w , 14.30 
„S e re e  1 sz p a d a ” , 15 P ie ś n i i  ta ń c e  
ś w ia ta ,  35.20 Z e  ś w ia ta  o p e r e tk i ,  
15.50 „ L a u r e a c i  68” , 16.05 P io s e n k i 
z  p o r tó w  i  m ó rz , 16.15 „ U  n a s z y c h  
p r z y ja c ió ł ” , 16.30 R a d io re k la m a , 17 
P A W , 17.15 K o m e n ta r z  a k t u a ln y ,
17.25 R a d io w a  l is ta  p rz e b o jó w , 17.35 
„ M u z y c z n y  c z w a r te k ” , 18.05 „ N a d  
Z a le w e m ” , 18.30 „ W id n o k r ą g ” , 18.45 
R a p s o d ia  w ę g ie rs k a  F r .  L is z ta , 19.07 
N o w e  p ły t y  w  P R , 19.30 Z e s p ó ł „ 9 ” , 
20 T a ń c e  lu d o w e  ró ż n y c h  n a ro d ó w , 
20.30 K o n c e r t  z a k o c h a n e g o , 21 Z  k r a  
j u  i  ze  ś w ia ta , 21.31 „O p e ra  w  p rz e ­
k r o j u ” , 22.30 N o w e  w ie rs z e  Z . Je ­
ż y n y ,  22.35 K o n c e r t  W a rs z a w s k ie g o  
k o ła  Z K P , 23.15 „ P r z e g lą d y  1 p o ­
g lą d y ” , 23.25 G ra  o r k ie s t r a  ta n e c z ­
n a  „ S tu d io  I I ” , 0.05 —  2.55 P r o g r a m  
n o c n y  ( I  p r . ) .

M U Z E U M  — S ta r o m ły ń s k a  27 —  
s z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I — 
X V I I  w . ;  X X  la t  g a le r i i  s z tu k i 
p o ls k ie j ,  re n e s a n s o w e  s t r o je  k s ią ­
ż ą t s z c z e c iń s k ic h  g . 11— 17; W A Ł Y  
C H R O B R E G O  3 — P o ls k a  n a d  B a ł­
ty k ie m  p rz e d  1 000 la t ;  żeg luga,, b u ­
d o w n ic tw o  o k r ę to w e ,  r y b o łó w s tw o ,  
u rz ą d z e n ia  1 m e c h a n iz m y  s ta tk ó w  
m o r s k ic h ,  p r e h is to r ia  P o m o rz a  Z a ­
c h o d n ie g o , p rz y r o d a ,  k u l t u r a  A f r y ­
k i  Z a c h o d n ie j,  z  d z ie jó w  k o w a l­
s tw a , r z e m io s ł p o k r e w n y c h  i  m o ­
n e ty  na  P o m o rz u  Z a c h o d n im  g. 

11— 17; Z A M E K  — IV  F e s t iw a l P o l ­
s k ie g o  M a la r s tw a  W s p ó łcze sn e g o  
g . 10— 18; W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 — 
„ X X - le c ie  S to c z n i S z c z e c iń s k ie j”  g. 
9—19.

P R O G R A M  P O L S X I

16.45 P r o g r a m  d n ia ,  16.55 D z ie n n ik  
T V ,  17.05 K r o n ik a  5 0 - le c ia  K r a ju  
R a d , 17.35 „ S y g n a ły ” , 18.05 P r o g r a m  
m u z y c z n o - p o e ty c k i „ K w ia t y ,  k w ia ­
t y ” , 18.40 F i lm  p o i.  „ K u b a  68” , 
39.20 D o b ra n o c , 19.30 D z ie n n ik  T V ,  
20.05 „ T r y b u n a  T V ” , 20.35 F i lm  f r .  
„ T e n  w s t r ę tn y  c e ln ik ” , 22 M a g a ­
z y n  g o s p o d a rc z y  „ H o r y z o n ty ” , 22.30 
D z ie n n ik  T V ,  22.45 P r o g r a m  na  
d z ie ń  n a s tę p n y .

P I Ą T E K

10 F i lm  k u b .  „ P o d  k a r n a w a ło w ą  
m a s k ą ” , 16.50 P r o g r a m  d n ia , 17 
D z ie n n ik  T V ,  17.05 T e le fe r ie  „ L a t a ­
ją c y  H o le n d e r  na  o b o z ie  w  P u c ­
k u ” ; „ N ie w id z ia ln a  r ę k a ” , P ią t k o ­
w e  T o w . N ie p rz e m a k a ln y c h ” ; „ Z n a k  
Z o r r o ” , 18.20 K r o n ik a  ty g o d n ia ,  
18.35 K lu b  d o b r y c h  g o s p o d a rz y , 19 
P r o g r a m  r o z r y w k o w y  „ T r o c h ę  m u ­
z y k i ” , 19.20 D o b ra n o c , 19.30 D z ie n ­
n ik  T V ,  20.05 V  T V  F e s t iw a l  T e a -

D N IA  20 L IP C A  1968 R.

zm arła  po długich i ciężkich c ier­
pieniach nasza ukochana Ż O N A  i  
M A M U S IA

ś. p.

MARIA REICHEL 
z domu Staszków

ur. 5 .V I I I .  1906 r. w  M ariam polu  
(w oj. lw ow skie)

O ty m  tragicznym  dla nas w yd a ­
rzeniu  zaw iadam ia ją  pogrążeni w  
żalu

M Ą Ż  I  C Ó R K A
6643-K

W  dniu 21 lipca 1968 r. 

Z M A R Ł  T R A G IC Z N IE

Witold Kuczyński
rew ident w  O ddziale W ojew ódz­
k im  Państwowego Zakładu  U bez­
pieczeń w  Szczecinie, długoletni 
zasłużony pracow nik i działacz 
ZZP P iS . W yrazy  głębokiego współ­
czucia Rodzinie Zm arłego

składają

D yrekc ja , Podstawowa O rgani­
zacja P a rty jn a  P Z P R  i Rada  
Zakładow a P Z U

D n ia  2 2 .V II. 1968 r . zginął śm iercią  
tragiczną nasz długoletn i pracow nik

Hol. n a d p ła ty  
Zarębski

Serdeczne współczucie Rodzinie  
Zm arłego składają

D yrekc ja , Rada Zakładow a, Ra­
da Robotnicza, K o m ite t Z a k ła ­
dow y i w spółpracownicy W P P M s

3053-K

M A T E M A T Y K I  (p o p ra w  
k i :  s z k o ły  p o d s ta w o w e , 
ś re d n ie , e g z a m in y  na 
P o l ite c h n ik ę ) ,  n ie m ie c ­
k ie g o , f ra n c u s k ie g o ,  ła -  

. c in y ,  u czy  r u ty n o w a n y  
k o r e p e ty to r .  W ie łk o p o l  
s k a  20— 14. 6583-G

D O C H O D Z Ą C A  p o m o c  
d o m o w a , p o tr z e b n a . T e  
le fo n  261-78. 6589-G

Z A O P IE K U J Ę  s ię  d z ie c  
k łe m  w e  w ła s n y m  d o ­
m u , u l .  Ś c ie g ie n n e g o  8 
—20. 6609-G

P O T R Z E B N A  o p ie k u n ­
k a  d o  1 -ro czn e g o  d z ie c  
ka , d o c h o d z ą c a  (go dz . 
8— 16) o d  l . V I J I  b r .  I n ­
fo rm a c je :  S z c z e c in , u l .  
K .  K r ó le w ic z a  35— 1, 
g o d z . 14—16. 6744-G

P R Y W A T N E  B iu r o  M a ­
t r y m o n ia ln e  „ S y r e n ­
k a ” , W a rsza w a , E le k to  
r a ln a  11, p o le c a  s w o je  
u s łu g i .  I n fo r m a c je :  10 
z ł  z n a c z k a m i. 3023-K

T E L E W IZ Y J N E  p o g o to ­
w ie  „ P e t k o ” , te le fo n  
230-41. 6186-G

O D W O Ł U J Ę  o szcze r­
s tw a  rz u c a n e  n a  M a r ię  
K a m iń s k ą , zam . w  
S z c z e c in ie , u l .  W ró b le w

s k ie g o  17—5 — G ra ż y n a  
B a tk o ,  S zcze c in , a l.  
B o h . W a rs z a w y  1—2.

6598-G
„P -7 0 ”  sp rz e d a m . T e l.  
722-41, g o d z . 16—20, M iC  
k ie w ic z a  100—1. 6690-G

„ W A R T B U R G A ” , W d o
b r y m  s ta n ie  — s p rz e ­
d a m . T e l.  725-75. 6657-G

M O T O C Y K L O W Y  g a ra ż  
b la s z a n y , s p rz e d a m . W ą 
ska  3a—11, te l.  243-58.

6645-G
„ W A R T B U R G A ”  p i ln ie ,  
s p rz e d a m . M a z u rs k a  20 
—2. 6582-G
„W A R S Z A W Ę ”  1964 r ., 
s p rz e d a m . D u b o is  27—1, 
te l .  363-59. 6586-G

S K U T E R  „O s a ” , s p rz e ­
d a m . T e l.  37-323, do  
g o d z . 15, 26-362, p o
g o d z . 18. 6595-G

W Ó Z E K  d la  b l iź n ia ­
k ó w , s p rz e d a m , a l.  
J e d n . N a r o d o w e j 17—8.

6596-G
M IE S Z K A N IE  s p ó łd z ie l 
c ze  M -4  lu b  M -5  P r z y ­
m o rz e  O liw a , z a m ie n ię  
na  d o m e k  w  S z c z e c in ie . 
W ia d o m o ś ć : G d y n ia ,
te l.  21-44-33. 3012-K

M A Ł Ż E Ń S T W O  p o s z u ­
k u je  p o k o ju  n a  o k re s

r o k u  n a  P o g o d n ie  z c .o . 
i  te le fo n e m . O fe r t y :  
B iu r o  O g ło s z e ń , Szcze­
c in ,  p o d  6576.
D O M E K  z a m ie n ię  na  
m ie s z k a n ie  2- lu b  3 -p o - 
k o jo w e .  W ie js k a  29.

6577-G
M A Ł ^ is N M t t O ,  c z ło n ­
k o w ie  s p ó łd z ie ln i p o ­
s z u k u je  p o k o ju ,  k u c h ­
n i .  O fe r t y :  B iu r o  O g ło  
szeń . S z c z e c in , p o d  6581.

D L A  IN S T Y T U C J I  p o ­
t r z e b n y  p o k ó j  z o d ­
d z ie ln y m  w e jś c ie m , c. 
o ., ła z ie n k ą . O fe r t y :  
B iu r o  O g ło s z e ń . Szcze­
c in ,  p o d  6584.
P O K O J , 18 m  k w . ,  u ż y  
w a ln o ś ć  k u c h n i  i  ła ­
z ie n k i ,  ś ró d m ie ś c ie  za ­
m ie n ię  na  s a m o d z ie ln e  
lu b  p o d o b n e . O fe r t y :  
B iu r o  O g ło s z e ń . Szcze­
c in ,  p o d  6585.
P O K Ó J , k u c h n ia ,  ła ­
z ie n k a  w  P o d ju c h a c h , 
z a m ie n ię  na  p o d o b n e  
lu b  w ię k s z e  w  S z c z e c i­
n ie . O f e r t y :  B iu r o  O g ło  
szeń . S z c z e c in , p o d  
6587.
W Y N A J M Ę  p o k ó j ,  Szcze 
c in ,  u l .  K o m u n y  R a r y -  
S k ie j 13-b— 6. 6588-G
2 P O K O J E , f r o n t  zam ie  
n ię  na  p o d o b n e  lu b  3 
m a łe  p o k o je .  5 L ip c a  24 
m . 24. 6591 -G

N A  W S P Ó L N Y  p o k ó j
p r z y jm ę  p a n a . D w o r c o  
w a  1—6. 6592-G

M A Ł Ż E Ń S T W O  b e z d z ie t 
ne  ( c z ło n k o w ie  s p ó ł­
d z ie ln i )  p o s z u k u je  po ­
k o ju  w  ś ró d m ie ś c iu .  T e  
le fo n  217-62. 6593-G

P O S Z U K U J Ę  p o k o ju
n ie u m e b lo w a n e g o  w  
ś ró d m ie ś c iu .  O fe r t y :  
B iu r o  O g ło sze ń , Szcze­
c in ,  p o d  6601.

P O K O J  w y n a jm ę  p a ­
n o m , u l .  J a w o ro w a  46, 
G łę b o k ie .  . 6604-G

M A Ł Ż E Ń S T W O  z d z ie c  
k ie m  p o s z u k u je  n ie u m e  
b lo w a n e g o  p o k o ju  z 
o d d z ie ln y m  w e jś c ie m  
w  ś ró d m ie ś c iu .  W ia d o ­
m o ś ć : te l.  82-97. 6607-G

Z G U B IO N O  p r z e p u s tk ę  
s to c z n io w ą  na  n a z w is k o  
J a n  M ło d z iń s k i.

6578-G
Z Y G M U N T  W O Z N IA K
z g u b i ł  le g . u b e z p ie c z e ­
n io w ą . 6599-0

E L Ż B IE T A  S IO D L O W -
S K A  z a g u b iła  p rz e p u s t 
k ę  p o r to w ą  s ta łą , w y ­
s ta w io n ą  p rz e z  P P D iU R  
„ G r y f ”  w  S z c z e c in ie .

6605-G

OKAZJA!
duża wyprzedaż 

posezonowa
bluzek bawełnianych 

i tkanin bawełnianych
ze zniżką 35 proc. w  okresie 

od 23 lipca do 24 sierpnia 1968 r.

w  sklepach państwowych, spółdziel­
czych i sklepach G m innych Spół­

dzielni „Samopomoc Chłopska” 
na terenie w ojew ództw a  

W  Szczecinie zaś, w  P D T  —  al. N ie ­
podległości 60, w  sklepie M H D  przy  
pl. G runw aldzk im , w  sklepach WSS  
przy al. M . Buczka 31 i  Jagielloń­
skiej 13a

W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ” , w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  1 A D M IN IS T R A C J A :  S z c z e c in , p l .  H o łd u  
s k ła d z ie :  Z . C z a p liń s k i ( re d . n a c z e ln y )  M . C z r . rn ie c k i,  A .  K i l n a r  (z -c a  re d . n a c z e ln e g o ). T .  R e k , M . S z y m c z y k  (s e k r .  r e d a k c j i ) ,  L .  

F O N Y : c e n tr a la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41; z a s tę p c a  r e d a k to r a  n a cze ln e g o  478-21; s e k r e ta r z  r e d a k c j i  467-21; s e k r e ta r ia t  
s k i  462-35; d z ia ł  m o r s k i  427-77; d z ia ł  s p o r to w y  427-77; d z ia ł  łą c z n o ś c i z  c z y te ln ik a m i 450-21; B iu r o  O g ło s z e ń  428-62; r e d a k c ja  p o ra n n a  (p o  
P re n u m e ra tę  n a  k r a j  p r z y jm u ją  u r z ę d y  p o c z to w e , l is to n o s z e  o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu ry  „ R u c h ” . M o ż n a  r ó w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p .a t  
b ło rs tw o  U p o w s z e c h n ie n ia  P ra s y  1 K s ią ż k i  „ R u c h ”  w  S z c z e c in ie , a l .  N ie p o d le g ło ś c i 41/42. P r e n u m e ra ty  p r z y jm o w a n e  są d o  10 d n ia  
m e r a ty .  C e n a  p r e n u m e r a ty :  k w a r t a ln ie  — 38,50 z ł ;  p ó łr o c z n ie  — 77 z ł ;  ro c z n ie  — 154 z ł .  P r e n u m e r a tę  n a  z a g ra n ic ę , k tó r a  je s t  
K o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ R u c h ” . W a rs z a w a , u l .  W r o n ia  23. T e l .  20-40-88. k o n to  P K O  N r  1-6-100024.

P r u s k ie g o  8; R E D A G U J E  K O L E G IU M  
W ię c k o w s k a  1 E . W itu s z y ń s k i.  T E L E -  

te c h .n ic ż n y  430-21 (w e w n . 51); d z ia ł m ie j -  
g o d z ln ie  6) 240-28; d a le k o p is y  240-18. 
na  k o n to  P K O  N r  10-8-13770. p rz e d s ię -  
m le s ią c a  p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  p re n u *  

o  40 p r o c .  d ro ż s z a  — p r z y jm u je  B iu r o  
D r u k :  S zcze c. Z a k ł .  G r a f .  **D—I
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© d  d z i ś
szczepienia ochronne

przeciwko Heine-Medina
J A K  P O IN F O R M O W A Ł  nas dr med. Józef M A R K O W IC Z , 

d y rek to r W o jew ódzkie j S tacji Sanitarno - Epidem iologicznej, 
w  w ojew ództw ie naszym w yd a rzy ło  się ostatnio 10 zachoro­
w ań, co do których istn ieją  podejrzenia choroby H e in e-M e­
dina. Ponieważ większość chorych dzieci mieszka w  Szczeci­
nie. w ładze służby zdrow ia uzyskały z M in is terstw a Zdrow ia  
zezwolenie na przeprowadzenie szczepień ochronnych w  na ­
szym mieście.

P O D L E G A Ć  IM  B Ę D Ą  D Z IE C I,  
k tó r e  u k o ń c z y ły  3 m ie s ią c e  ż y c ia  — 
d o  15 la t  ż y c ia .  S z c z e p ie n ia  p r o w a ­
d z i s ię  s z c z e p io n k ą  d o u s tn ą  ty p u  
w iru s a  I I ,  k tó ra  c h r o n i  o rg a n iz m  
lu d z k i  o d  z a k a ż e ń  w ir u s a m i in n y c h  
t y p ó w  i b lo k u je  d o s tę p  w ir u s ó w  
d o  u s t r o ju  c z ło w ie k a .

S z c z e p ie n ia  r o z p o c z y n a ją  s ię  dz iś  
i  t r w a ć  b ę d ą  d o  k o ń c a  m ie s ią c a . P o  
n iż e j  p o d a je m y  a d re s y  p u n k tó w  
s z c z e p ie ń :

M IE J S K A  P R Z Y C H O D N IA  O B W O  
D O W A  U L .  P Ł K .  S T A R Z Y Ń S K IE ­
G O  N R  2 — p o d le g a ją  n a s tę p u ją c e  
s z k o ły  p o d s ta w o w e : N r  N r  63, 11, 
27, 31, 56. 33, 40. 20.

M IE J S K A  P R Z Y C H O D N IA  R E J O ­
N O W A  N R  11, U L . “ .......................
S K A  21/26 — d z ie c i ze sw e g o  r e jo ­
n u  — p rz e d s z k o la  N r  N r  4, 13, 22, 
27, 29, 32, 34.

M IE J S K A  P R Z Y C H O D N IA  R E J O ­
N O W A  N R  1, U L .  S Ł O W A C K IE G O  
N R  3. — P o ra d n ia  d la  d z ie c i:  t y l k o  
d z ie c i ze sw e g o  r e jo n u  d o  la t  7.

M .P .R . N R  I ,  U L .  S Ł O W A C K IE ­
G O  N R  19 (d la  d o r o s ły c h )  —  p o d le ­
g a ją  n a s tę p u ją c e  s z k o ły :  N r  N r  36, 
4, 41, 19, 69 29. P rz e d s z k o la  N r  N r  
1, 5, 23, 25 i p rz e d s z k o le  W y ż s z e j 
S z k o ły  R o ln ic z e j.

M .P .R . N R  2, W A R S Z E W O , 
U L .  D U Ń S K A  25 — p o d le g a ją  d z ie ­
c i  ze s w e g o  r e jo n u ,  s z k o ły  N r  N r  
18, 7, 51. P rz e d s z k o la  N r  N r  19, 14, 6.

P O R A D N IA  D Z IE C IĘ C A  P R Z Y  
U L .  W O J C IE C H A  N R  7 — p o d ­
le g a ją  s z c z e p ie n iu  d z ie c i d o  la t

M .P . R E J O N O W A  N R  6 U L . 
S T R Z A Ł O W S K A  N R  25 (d la  d o r o ­
s ły c h ) .  — P o d le g a ją  p r z e d s z k o la  Z a ­
rz ą d u  P o r t u  N r  3, p rz e d s z k o la  N r  
8 i  N r  24.

P O R A D N IA  D Z IE C IĘ C A , U L . 
S T R Z A Ł O W S K A  N R  25. — D z ie c i 
ze sw e g o  r e jo n u  d o  la t  7 o ra z  na ­
s tę p u ją c e  s z k o ły  p o d s ta w o w e  N r  N r  
14, 15, 29.

M .P .R . N R  7, U L .  S T O Ł C Z Y Ń S K A  
161 ( S k o lw in ) .  — D z ie c i ze sw e g o  
r e jo n u  d o  la t  7 o ra z  s z k o ły  p o d s ta ­
w o w e  N r  N r  44. 17.

D Ą B IE

d o  la t  7 o ra z  n a s tę p u ją c e  s z k o ły  
p o d s ta w o w e  N r  r 65, 26. i P a ń s tw o  
w a  S z k o ła  E k c .  o m ic z n o -R o ln ic z a .

M IE J S K A  P R Z Y C H O D N IA  R E JO ­
N O W A  N R  9, U L .  G R Y F lN S K A  N R
2. — D z ie c i d o  la t  7 ze sw e g o  r e jo ­
n u  o ra z  n a s tę p u ją c e  s z k o ły  N r  N r  
23, 71, L ic e u m  O g ó ln o k s z ta łc ą c e  N r
3. P rz e d s z k o la  N r  N r  5 i  15.

M .P .R . N R  8, U L . R Y M A R S K A
N R  15. — D z ie c i d o  l a t ' 7 ze sw eg o  
r e jo n u  o ra z  s z k o ły  p o d s ta w o w e : 
N r  N r  24. 12, 49.

M .P .R . N R  10, U L .  W IŚ L A N A  N R  
14 (W ię lg o w o ) .  —  D z ie c i ze sw e g o  
r e jo n u  o ra z  s z k o ła  N r  13.

D Z IE C I Z G Ł A S Z A J Ą C E  S IĘ  
D O  S Z C Z E P IE Ń  pow inny mieć

ze  sw e g o  r e jo n u  i  z r e jo n u  P o ra d -  Dr z v  s o b ie  k s ią ż e c z k i  u b e z p ie -  
ni D z ie c ię c e j p r z y  al,_ A r o m  C z e r -  I o d z i c 6 «,.. Ponadto

jeść. Po szczepieniu pow inny  
pow strzym ać się od jedzenia  
rów nież przez trzy  godziny, (hs)

w o n e j .  P rz e d s z k o la  N r  N r  3, 36, 26. c z e m o w e  
M .P .R . N R  3 A L .  w o j s k a  p o l -  d z ie c i  p o w i n n y  b y c  n a  c z c z o , 

S K 1 E G O  72. — P o d le g a ją  p rz e d s z k o  t o  z n a c z y  n a  t r z y  g o d z i n y  p r z e d  

? ąc ^ o i i t I7 i , r S d l i A P r l f « S  s z c z e p ie n ie m  n i e  p o w i n n y ,  n i c  
O d z ie ż o w y c h ; p rz e d s z k o le  O P T H O , 13~  —

erz e d s z k o le  M H D , i  p rz e d s z k o le  P o  
te c h n ik i  S z c z e c iń s k ie j.
S Z K O L Ą  N R  1 — P R Z Y  A L .  P I A ­

S T Ó W . — P o d le g a ją  n a s tę p u ją c e  
s z k o ły  N r  N r  1, 55, 58, 70. 38, 57, 2,
5, 8 , 22, 35, 45.

S Z K O L Ą  N R  64 P R Z Y  U L .  G E N .
Ś W IE R C Z E W S K IE G O  — p o d le g a ją  
s z k o ły  p o d s ta w o w e  N r  N r  64, 54, 62,
28 , 30, 34, 37. 46, 50.

M IE J S K A  P R Z Y C H O D N IA  O B W O  
D O W A  N R  3 P R Z Y  U L .  W IN C E N ­
T E G O  P O L A  N R  6 — p o d le g a ją  
s z c z e p ie n iu  d z ie c i ze s z k ó l p o d s ta ­
w o w y c h :  N r  N r  3, 10, 21, 32, 43, 53.

P O R A D N IA  D Z IE C IĘ C A  P R Z Y  
U L .  W A R Y Ń S K IE G O  7 — p o d le g a ­
ją  w s z y s tk ie  d z ie c i d o  la t  7 ze s w o  
je g o  r e jo n u  i  n a s tę p u ją c e  s z k o ły  
p o d s ta w o w e  N r  N r  6, 47, 48, 52, 60,
67. P rz e d s z k o la  N r  N r  7. 9, 10, 12,
17, 18, 28. P rz e d s z k o la  Z a rz ą d u  P o r ­
t u  N r  1 1 2, p rz e d s z k o le  Ć w ic z e ń  i 
p rz e d s z k o le  F a b r y k i  M e c h a n iz m ó w  
S a m o c h o d o w y c h .

M IE J S K A  P R Z Y C H O D N IA  R E J O ­
N O W A  N R  5, U L .  K U  S Ł O Ń C U  161 
—  P o d le g a ją  d z ie c i ze s w o je g o  r e jo ­
n u  d o  la t  7, o ra z  n a s tę p u ją c e  s z k o ­
ł y  p o d s ta w o w e  N r  N r  16, 66 , 67.
P rz e d s z k o la  N r  11 i  p rz e d s z k o le  
C u k r o w n i  S z c z e c in .

M .P .O . N R  4 U L .  N /O D R Ą  35 -  
D z ie c i ze sw e g o  r e jo n u  d o  la t  7 
o ra z  n a s tę p u ją c e  s z k o ły  N r  N r  9,

NASZE FOTOINTERWENCJE
P A R K  Ż E R O M S K IE G O  TO  Z IE L O N Y  A Z Y L  m ieszkań­

ców pięknego Osiedla G runw a Idzkiego i  całego sąsiadujące­
go z parkiem  obszaru naszego miasta. T ym  bardzie j cieszą 
nas prace —  wytyczanie now ych ale jek , urządzanie zieleń­
ców i  kw ietn ików  —  prowadź one na terenie parku m iędzy  
ulicam i M a te jk i i  Zygm unta Starego.

N A  CÓ Z zdadzą się jednak  
poczynania i w ysiłk i gospoda­
rzy miasta, konkretnie Zarządu  
Zielen i M ie jsk ie j, jeśli sami 
mieszkańcy nie wykażą troski 
o porządek i  estetykę? Oni 
zresztą także są współgospoda­
rzam i naszego zielonego m ia­
sta!

Przygotowania
do Rzemieślniczej
Giełdy lewarowej

D O  O R G A N IZ O W A N E J  c o  r o k u  
R z e m ie ś ln ic z e j G ie łd y  T o w a ro w e j  
k tó ra  o d b ę d z ie  s ię  w  d n ia c h  4 i 5 
w rz e ś n ia  je s t  jeszcze  s p o ro  czasu , 
a le  r z e m ie ś ln ic y  c z y n ią  ju ż  d o  n ie j 
p r z y g o to w a n ia .  S z c z e c iń s c y  h a n ­
d lo w c y  z a p o z n a n i b ę d ą  na  g ie łd z ie  
z p r o d u k c ją  b r a n ż :  d rz e w n e j,  m e ­
ta lo w e j  i  k a le tn ic z e j .

W y r o b y ,  k tó r e  n ie  z n a jd ą  n a b y w ­
c ó w  n a  n a s z y m  r y n k u  lo k a ln y m  
s z cze c iń scy  r z e m ie ś ln ic y  z a p re z e n ­
t u ją  n a  J e s ie n n y c h  T a rg a c h  K r a jo ­
w y c h  o d b y w a ją c y c h  s ię  D 'v7r' 0- 
O iu . (Z d a ń )

P o z n a -

3 9W „Urodzie 
nowocześnie!

S Z C Z E C IŃ S K A  S p ó łd z ie ln ia  F r y -  
s je ró w  „ U R O D A ”  ro z p o c z ę ła  w  
s ty c z n iu  b r .  m o d e r n iz a c ję  z a k ła -  
iów  u s łu g o w y c h .  D o  t e j  p o r y  p rz e -  
s u d o w a n o  i  e s te ty c z n ie  u rz ą d z o n o  
» p la c ó w e k , m . in .  p r z y  u l .  W ie l­
k ie j  z a in s ta lo w a n o  w  m ie js c e  d a w ­
n y c h  w a rc z ą c y c h  g ło ś n o  s u s z a re k  
d o  w ło s ó w  n o w o c z e s n e  a p a r a ty  ze­
g a ro w e  p r a c u ją c e  n ie m a l bezsze­
le s tn ie .

W  ty m  r o k u  z m o d e rn iz o w a n e  zo ­
s ta n ą  je szcze  3 z a k ła d y  a  d o  r o k u  
1971 —  52. (Z d a ń )

Blaski i
szczecińskiej

cienie
„Elegancji“

S Z C Z E C IŃ S K A  S P Ó Ł D Z IE L N IA  K R A W IE C K A  . > !  F  
G A N C J A ” już od ponad 20 la t świadczy usługi m ieszkań­
com naszego m iasta. Za trudn ien i w  15 zakładach pracow ­
nicy, a jest ich aż 246, m ają pełne ręce roboty; na w yk o ­
nanie usługi trzeba czekać od 2 do 3 tygodni.

13 p u n k t ó w  w y k o n u je  u s łu g i  z n i c i  i t p .  c o  o c z y w iś c ie  p o w o d u  -  
z a k re s u  k r a w ie c tw a  c ię ż k ie g o , je -  Je  n ie t e r m i n o w o ś ć  w y k o n y w a -  
d e n , p r z y  a l.  P ia s tó w  70 — le k k ie -  n y c h  u s łu g ,  p a r a l i ż u j e  p r o d u k -

I
g o , z a k ła d  p r z y  u l .  O b ro ń c ó w  S ta ­
l in g r a d u  4 z a jm u je  s ię  n a p ra w ą  b ie  
l iz n y  a p r z y  a l.  P ia s tó w  66 z n a jd u je  
s ię  p o g o to w ie  k r a w ie c k ie .  „E le g a n ­
c ja ”  p r o w a d z i r ó w n ie ż  u s łu g i  e k s ­
p re s o w e ; w  z a k ła d z ie  n r  1 z n a jd u ­
ją c y m  s ię  u  z b ie g u  a l .  P ia s tó w  z u l.  
Ż ó łk ie w s k ie g o  m o ż n a  u s z y ć  g a r n i-  
i u r  n a w e t w  c ią g u  24 g o d z in , o c z y ­
w iś c ie  o p la ta  za  u s łu g ę  w z ra s ta  o 
50 p r o c .

T R O C H Ę  PO M A C O S Z E M U

cję.
„Elegancja” jako  jedyna spoi 

dzieln ia  na teren ie naszego w o­
jew ództw a otrzym ała na jw y ż­
szy znak jakości na damski 
płaszczyk. Niestety, n ie  może 
podjąć seryjnej produkcji gdyż 
ju ż  od ponad 3 miesięcy nie 
może doprosić się w  W ojew ódz­
k im  Przedsiębiorstw ie T e ks ty l­
no-O dzieżow ym  o zam ówiony  
lam inat. Spółdzielnia nie o trzy­
m ała rów nież żadnych wyjaś-,  , - - ...aid i  u y v in c * .  vv j  j

potraktow ane są szczecm.anki, njeń dlaczeg0 nie rea lizu je  sk>
gdyż ty lko  jeden zakład pro­
w adzi usługi z zakresu k ra ­
w iectw a lekkiego. W  na jb liż ­
szym jednak czasie urucho­
miona zostanie druga placów ­
ka tego typu, k tó ra  znajdować  
się będzie w  wybudow anym  
w przyszłym  roku pawilonie  
przy p l. Lotn ików .

„Elegancja” oprócz świad­
czenia usług za jm uje  się rów ­
nież produkcją modelową. W 
sklepach szczecińskich pozosta­
je  40 proc. tych w yrobów, po­
rastała część przesyłana jest 
do w arszaw skiej „P rodextry” . 
która opracow uje rozdzieln ik1' 
na inne m iasta k ra ju .

W szystkie w zory  szytej w 
„E legancji” garderoby opraco­
w yw ane  są przez je j komórkę  
w zorcującą.

zam ówienia i czy 
otrzym a tow ar.

ogóle
(zdań)

> prezes, 
—  wiele

Jak  in fo rm u je  n:
Tadeusz S Z K A L S K I  
zm artw ień  przysparzają  zarzą­
dow i spółdzielni k łopoty z za­
opatrzeniem . Spółdzielnia na­
potyka na trudności z naby­
ciem  np. w łosianki, podszewki,

W Kamieniu
koncertują:

H. G ehann  
P. Janoujsid

J U T R O , 26 b m . o  g o d z . 19 w  K a ­
te d rz e  K a m ie ń s k ie j  o d b ę d z ie  s ię  
k o le jn y  k o n c e r t  I V  F e s t iw a lu  M u ­
z y k i  O rg a n o w e j i  K a m e r a ln e j.

G ra ć  b ę d z ie  z n a n y  r u m u ń s k i  o r ­
g a n is ta  -  H O R S T  G E H A N N . W y ­
s tą p i ró w n ie ż  P IO T R  J A N O W S K I 
—  s k rz y p c e .

N a  p ro g r a m  p ią tk o w e g o  k o n c e r tu  
z ło ż ą  s ię  m ię d z y  in n y m i  u t w o r y :  
V .  B a r fa r k a ,  D . C ro n e ra , F r .  G e ra i-  
n ia n ie g o , J .  S . B a c h a .

P R Z Y P O M IN A M Y , że d la  szcze­
c iń s k ic h  m e lo m a n ó w  z D w o rc a  
G łó w n e g o  o g o d z . 16.07 o d je ż d ż a  
s p e c ja ln y  p o c ią g  d o  K a m ie n ia  P o ­
m o rs k ie g o . P o w r ó t  o  g o d z . 21.20 
lu b  22.03. P o n a d to  P T T K  o r g a n i­
z u je  w  k a ż d y  p ią te k  w y c ie c z k i  a u ­
to k a r o w e  n a  k o n c e r ty  d o  K a m ie ­
n ia .  ( ru )

Oto po drugiej stronie parku  
trudno znaleźć ław kę ustawio­
ną na w łaściw ym  m iejscu; 
dla „wygody” i  różnych celów 
doraźnych sytuuje się ław k i 
po prostu na traw n iku , dale­
ko od alei. I  oczywiście, pozo­
stawia się je  tam  ju ż  na stałe 
w raz z „upiększającym i” oto­
czenie różnego rodzaju  papier­
kam i itd.

DO  CZEG O  i  do kogo tu 
apelować? Do w ładz porządko­
wych, by częściej egzekwowa­
ły  istniejące przecież sankcje 
—  wysokie kary  pieniężne, w  
stosunku do nienajlep ie j w y ­
chowanych osób (w  tym  nie­
stety rów nież dorosłych i  na 
nozór poważnych obywateli), 
czy do ich ku ltury?  A  może 
właśnie owe sankcje u tnoalą  
w  ich świadomości (z czasem) 
naioyki kulturalne , zasady do­
brych obyczajów i  wychowa­
nia? (c)

Fot. S. Cieślak

KURIEREM 
PO MIEŚCIE

D L A C Z E G O  N IE  M A

W ie lu  s z c z e c in ia n  s p ę d z a ło  
w c z o ra js z e  p o p o łu d n ie  w  P a r ­
k u  K a s p ro w ic z a . M im o  u p a łu  
n ie  w id z ie l iś m y  tu  s a t u r r t o r ó w  
z  w o d ą  so d o w ą  a n i s p rz e d a w ­
c ó w  lo d ó w . J a k  nas p o i-n fo rm o  
w a ł  je d e n  z czę s to  s p a c e ru ją ­
c y c h  p o  p a r k u  C z y te ln ik ó w  t r u  
d n o  tu  s p o tk a ć  s to is k a  z n a ­
p o ja m i c h ło d z ą c y m i.  A  s z k o ­
da . P o  d łu g im  s p a c e rz e  p rz e ­
w a ż n ie  ch ce  s ię  p ić .

U R L O P Y , U R L O P Y

O ż y w io n y  r u c h  p a n o w a ł 
w c z o r a j  na  D w o r c u  G łó w n y m . 
J e d n i  p a s a ż e ro w ie  ro z e ś m ia n i,  
u d a w a l i  s ię  d o p ie ro  na  w c z a ­
sy , in n i  n ie c o  s m u tn i,  g d y ż  
w r a c a l i  ju ż  d o  n o r m a ln y c h  co 
d z ie n n y c h  z a ję ć .

O B Y  S IĘ  S P R A W D Z IŁ O

G d y  s t r a c i l iś m y  ju ż  p r a w ie  
n a d z ie ję  n a  p o g o d n e  la to  na ­
s tą p i ło  p o w ita n e  p rz e z  szcze­
c in ia n  z ra d o ś c ią  o c ie p le n ie . 
W  In s t y tu c ie  H y d r o lo g ic z n o -  
M e te o r o lo g ic z n y m  z a p e w n io n o  
na s , że je szcze  d z iś  i  j u t r o  w y  
s tę p o w a ć  b ę d ą  p r z e lo tn e  zach  
m u rz e n ia , a le  j u ż  za k i l k a  d n i  
b ę d z ie m y  m ie l i  p ię k n ą  p o g o d ę .

A  G D Z IE  S Z A S Z Ł Y K I?

S m a ko sze  s z a s z ły k ó w  m ie l i  
w c z o r a j  p o  p o łu d n iu  s p o ro  
t r u d n o ś c i  z n a b y c ie m  te g o  
p r z y s m a k u .  N a  s to is k a c h  p r z y  
K a s k a d z ie  ł  B a rz e  E x t r a  b y ł  
t y l k o  d r ó b .  D la cze g o ?  P rz e c ie ż  
z w ą  s ię  o n e  s z a s z ły k a rn la m l.

C H C E M Y  K R A J O W Y C H  

P O M ID O R Ó W

W c z o ra j o t r z y m a l iś m y  w ie le  
te le fo n ó w  o d  z d e n e rw o w a n y c h  
C z y te ln ik ó w ,  k tó r z y  ju ż  o d  
d a w n a  p o s z u k u ją  b e z s k u te c z ­
n ie  k r a jo w y c h  p o m id o r ó w .  W  
s p rz e d a ż y  z n a jd u ją  s ię  t y l k o  
im p o r to w a n e ,  k tó re  n ie  w s z y ­
s c y  lu b ią .  J e d n e m u  z n a s z y c h  
C z y te ln ik ó w  o d p o w ie d z ia n o  w  
P .P . „ W a rz y w a  —  O w o c e ” , że 
p o m ld o iy  w  S z c z e c iń s k ie m  je ­
szcze n ie  u r o s ły . . .

N IE  T R Z E P A Ć  W IE C Z O R A M I!

M N O Ż Ą  s ię  s k a r g i na  lo k a ­
to r ó w  n ie  p rz e s trz e g a ją c y c h  
r e g u la m in u  lo k a to r s k ie g o  i  
t r z e p ią c y c h  d y w a n y  p ó ź n y m i 
w ie c z o ra m i.  P rz y p u s z c z a ją c , że 
n ie k tó r z y  p o  p r o s tu  n ie  w ie ­
dzą  o  ty m  z a k a z ie  p r z y p o m i­
n a m y , że  d y w a n y  w o ln o  t r z e ­
p a ć  t y l k o  w  g o d z in a c h  o d  7 
d o  10 i  o d  17 d o  20. W s z y s t-  
k ic l f ,  k t ó r z y  n a ru s z ą  te n  p u n k t  
r e g u la m in u  p o w in n y  p o u c z a ć  
K o m i te t y  B lo k o w e  i  A D M - y .  
J e ż e li t o  n ie  p o m o ż e  k ie r o ­
w a ć  s p r a w y  d o  K o le g ió w  K a r ­
n o - A d m in is t r a c y jn y c h .  W sza k  
t r z e p a n ie  o  n ie w ła ś c iw e j  p o ­
rz e  to  z a k łó c a n ie  s p o k o ju  p u ­
b lic z n e g o .

(Z d a ń )

Poznafi ma ZOO -
Szczecin może mieć również

P E W N E G O  D N IA  P R ZE D  O K N E M  W Y S T A W O W Y M  
S K L E P U  „M ałe  ZO O ” stała spora grupka ludzi i p rzyp atryw a­
ła  się siedzącej w  klatce małpce. Zw ierzą tko  jak b y  w  proteście 
odwróciło się ty łem  do przypadkow ych w idzów , ci jednak  
nie zw ażali na to. Próbow ali drażnić m ałpkę, dzieci w yczy­
n ia ły  przeróżne grym asy, a jedna z kobiet próbowała zwrócić  
uwagę m a łp k i stukając w  szybę kaw a łk iem  zeschłej bu łk i.

P IS Z E M Y  O T Y M  nie dlatego, aby dać w yra z  współczucia 
dla zw ierzątka, lecz żeby podkreślić zainteresowanie, jak ie  
wśród ludzi budzą egzotyczne zw ierzęta. W  Szczecinie za in ­
teresowanie to można zaspokoić ty lko  przed oknam i owego 
sklepu, ogrodu zoologicznego, ja k  w iadom o w  naszym mieście  
nie ma.

T Y M C Z A S E M  w łaśnie w  Szczecinie istn ieją  bardzo sprzy­
jające  w aru n k i nie iy lk o  do utw orzenia takiego ogrodu, ale  
i do zapew nienia m u okazów zw ierząt. Ogród mógłby powstać
1 to w  w arunkach naturalnych w  Lasku A rkońskim  obok ką ­
pieliska. K ilk a  la t tem u by ły  już próby tego rodzaju , zaczą­
tek ZO O  stanow iły  dw ie sarenki. Skończyło się jednak na 
próbach.

M A R Y N A R Z E  I  R Y B A C Y  przywożą z dalekich k ra jó w  
zw ierzęta i  p tak i, które najczęściej przekazują do poznańskie­
go ogrodu zoologicznego, a m ogliby przecież dostarczać je  do 
szczecińskiego. Można nawet zaryzykow ać tw ierdzenie, że 
ogród ta k i n ie by łb y  w ie lk im  obciążeniem dla budżetu m iasta. 
Rocznie przez nasze w ojew ództwo np. p rzew ija  się ok.
2 600 tys. turystów , k tórzy n iew ątp liw ie  odwiedzając Szcze­
cin skorzystaliby z okazji zw iedzenia ZO O . O płaty za wstęp  
pokryłyby koszty jego utrzym an ia .

D Z IĘ K I  IN IC J A T Y W IE  i  p r a c y  s p o łe c z n e j p o w s ta ją  w  n a s z y m  m ie ­
ś c ie  o b ie k t y  s łu ż ą c e  w s z y s tk im  m ie s z k a ń c o m . S p o łe c z n a  in ic ja t y w a  m o  
g la b y  b y ć  c z y n n ik ie m  g w a r a n t u ją c y m  re a liz a c ję  z a m ie rz e n ia , k tó r e  
s z c z e c in ia n ie  p r z y ję l i b y  n ie w ą tp l iw ie  z  w ie lk im  za-dow oden iem .
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